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ODDZIAŁY: 

w Czeladzi i Dąbrowie Górniczej.
♦

Kasa przyjmuje wkłady na książeczki oszczędnościowe i na rachunki bieżące oraz z a ł a t w i a  
wszystkie czynności, wchodzące w zakres operaeyj bankowych.

Za bezpieczeństwo wkładów, jak niemniej za wszelkie inne zobowiązania Kasy, ponosi całkowitą 
odpowiedzialność Będziński Powiatowy Związek Komunalny, zarowno całym swoim majątkiem,

jak i swojemi dochodami.

M arsz na Warszawę zjednoczonej opozycji.
Dalszy ciąg zamach świadków w procesie brzeskim.

ZEZNANIA NACZ. KAW ECKIEGO.
WARSZAWA, 31. 10. (wl.) Dzisiej­

sza rozprawa rozpoczęła się od zeznań 
naczelnika wydziału bezpieczeństwa 
w min. spr. wewp., p. Kaweckiego

Świadek w dłuższem przemówieniu 
stwierdził, że już od roku 1928 zauwa 
żył pewne niepokojące objawy w opo 
zycyjnycn organizacjach politycznych. 
W 1929 roku PPS. urządziła szereg kur 
bów o charakterze wojskowymi, mię­
dzy innym i i pod Częstochową.

W  dniu 1 listopad 1929 roku doszło 
do dem onstracyj na stokach cytadeli 
w Warszawie, a jednocześnie u jaw ­
niona została dążnośó do w7ywołania 
s tra jk u  generalnego w państwie. W  
tym  czasie również rozpętała się bez­
przykładna nagonka prasowa przeciw­
ko rządowi.

W skutek podjudzań i namów, vrzino 
gla się agresywność m as przy lada 
drobnych okazjach wobec polieji. Ńa 
wiecach i zgromadzeniach przywódcy 
opozycji poczęli szkalować rząd, odsą­
dzając m inistrów od czci i wiary.

Wśród takiej atm osfery nastąpi! kon­
gres Centrolewu w Krakowie. Była to 
próba sił w walce z rządem.

Gdy kongres krakowski zawiódł,

D:™ lJ.Aronowicz
churoby wewnętrzne i kobiece  
Djalermja—Lampa kw arcow a  
Sosnowiec,'M odrzejewska 18
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wała do wałki z państwem, a projekto 
wany strajk miał doprowadzić do ogło 
dzenia Warszawy. PPS. sprowadza­
ła nielegalnie broń, magazynując ją 
w lokalach partyjnych i w mieszka­
niach posłów. Na terenie Zagłębia Dą 
browskiego magazynowano specjalnie 
granaty ręczne. Starano się także do 
tej ruchawki wciągDąć i organizacje 
półwojskowe.

Wszystkie te przygotowania n iały 
na celu wywołanie t. zw. „marszu'* na 
Warszawę".
ZEZNANIA INNYCH ŚWIADKÓW.

Po zeznaniach naczelnika Kaweckie­

go sąd przesłuchał szereg świadków 
oskarżenia.

Przesłuchani zostali: Antoni Kry- 
miński, Anioł, Borsuk, Koczmański, 
Piotrowski, Wewiórski, Zakrzewski, 
Zarzycki, Wesołowski, Starzyński 1 
Chmura,

Świadkowie ci zeznali obciążając* 
dla niektórych oskarżonych, a zwła­
szcza dla oskarżonego Ciołkosza, 
stwierdzając, że posuwał się on do 
obelg pod adresem prezydenta Rzeczy­
pospolitej.

N a zeznaniach tych świadków za­
kończono dzisiejszy przewód sądowy.

Podejrzane manewry wojsk sowieckich w Manożurji
300 WAGONÓW NAŁADOWANYCH SPRZĘTEM WOJENNYM.

postanowiono urządzić ruchawkę w ca­
łym kraju , licząc na niedostateczną 
ilość policji.

Sytuacja wówczas była bardzo pcważ 
na. W  takich warunkach doszedł do 
skutku wiec Centrolewu w Dolinie 
Szwajcarskiej, k tóry wbrew intencjom 
przywódców przerodził się w krwawą 
demonstrację. Stało się jasnem , że przy 
wódcy opozycji dążą wszelkiomi silam i 
do wywołania zamieszek, aw antur, 
któreby w następstwie przybrały  wiel 
kie rozmiary.

Wówczas to dostałem polecenie przy 
gotowania listy  dzialaczów opozycyj­
nych, którzy najjaskraw iej nawoływa 
li do krwawych porachunków z rzą­
dem. W następstwie tego wynikły zna­
ne już aresztowania.

W  całym k ra m  opozycja nmsnly-

LONDYN, 31.10. (wł.) Korespondenci 
pism angielskich donoszą, że Japonja 
zamierza rozszerzyć teren okupacyjny 
w Mandżurji, a nawet prawdopodobnie 
zajmie środkową Mongolję.

Świadczy o tern szybka odbudowa 
mostu pod Cyeykarem, który był wy­
sadzony w powietrze podczas chińskiej 
wojny domowej.

Jednocześnie z przegrupowaniem 
wojsk japońskich, których liczebność 
stałe wzrasta, wzdłuż granicy mandżur­
skiej można zauważyć podejrzane ru­
chy wojsk sowieckich.

Na stacji granicznej Manczuil stoi 
w pogotowiu 300 wagonów sowieckich, 
naładowanych sprzętem artyleryjskim , 
karabinami i amunicją. Amunicja jest 
dostarczana w drodze kontrabandy do 
Charbina. skąd przedostaje się do ba od

ehuncliuzów.
Linja kolejowa Taonan - Konoćh*, 

zbudowana za kapitały japońskie, jest 
obecnie zagrożona wskutek dwulicowej 
polityki sowieckiej na Dalekim Wscho­
dzie. Japonja domaga się eofnięela 
wojsk rosyjskich i zaprzestania dowozu 
amunicji do Mandżurji.

Dr. med. Bibrowicz
Lekarz cliorób nerwowych

Dawniej lekarz sanatorji i zakładów, 
klinicznych w W rocławiu i Berlinie.
KATOWICE, UL- MONIUSZKI 6

Przyjm uje od 10—12, 4—6. 
F izjoterapia. E lektroterapja.
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POWRÓT PREZ. EZPLITEJ.
W A R SZA W A , 81. 10. (wŁ) Dziś 

pow rócił n ag le  z w ypoczynku w W iśle 
prez. R zp lite j. P ow ró t p rezyden ta  
połączony je s t z w ażnem i konferencja­
m i, jak ie  m a ją  się  odbyć w W arszaw ie,

Nr. 298.

WYWIAD Z PREZESEM BBWR. POSŁEM SŁAWKIEM
w sprame  taktyki większości parlamentarnej w naszym 

sejmie i senacie.
BU D ŻET PA Ń STW A  W  SEJM IE.

’ W A RSZA W A , 31.10. (wł.) Dziś w pły 
ń ą ł do sejm u p re lim in arz  budżetow y 
państw a, zgodnie z term inem  przew i­
dzianym  przez konsty tucje.

Z A ŁA M A N IE S IĘ  CZERW OŃCA.
M O SK W A , 31. 10. (wl.) W a lu ta  so- 

<vieeka u leg ła  zupełnem u aalam an iu . 
P o tw ierd za  to  w szystkie pogłoski, ja ­
kie n a  tem a t b an k ru c tw a  Sowietów 
knrsow ały .

P ro k u ra to r  K ry len k o  w ytoczył sze­
reg  proceów  osobom, k tó ro  w yelim ino 
w ały  z obrotów  handlow ych w alu tę  
sowiecką.

PRZEDSTAW ICIELE Z. S .  R. R.
N A  ŚLĄSKU.

W A RSZA W A , 31. 10. (wł.) W edług 
pogłosek, na G órny  Ś ląsk przybyć m a­
ją  przedstaw iciele Sowietów w sp ra ­
wie eksportu  w ęgla polskiego do Ro 
sji.

D EPESZA KEŁŁOGA DO BR IA N D A .
PARYŻ, 31. 10. (wł.) K ellog w ysłał 

depesze do m in. sp raw  zagran icznych  
F ran c ji, B rian d a , w k tórej g ra tu lu je  
m u  za zajętego stanow iska, w zw iązku 
z konflik tem  chińsko - japońskim .

OBCHÓD 14 ROCZNICY REWOLUCJI 
SOW IECKIEJ.

M OSKW A, 31. 10. (wł.) K om itet w y­
konaw czy I I  m iędzynarodów ki w ydał 
odezwę, naw ołu jącą do wzięcia udzia­
łu  w obchodzie 14-ej rocznicy rew olucji 
rosy jsk iej, k tó ra  w ypada w d n iu  7 bm.

K om ite t naw ołu je  do dem onstracy j 
ulicznych, k tó re  m a ją  być w yrazem  pro, 
te s tu  przeciw ko „państw om  k a p ita li­
stycznym ".

PRZED POWROTEM PREM JERA  
LAYALA DO FRANCJI.

PARYŻ, 31. 10. (wł.) Powrót premie­
ra Lavala do Paryża spodziewany jest 
w poniedziałek.

N a wtorek wyznaczone zostało po­
siedzenie gabinetu, na którem preinjer. 
Laval zda szczegółowe sprawozdanie ze 
swego pobytu w Ameryce, jak również 
z rozmów, przeprowadzonych z prezy­
dentem Hooverem.

W najbliższych dniach premjer La­
val przedstawi parlamentowi wynik! 
swej podróży do Ameryki.

Jak przypuszczają, Laval poinfor­
muje także o swej podróży rząd nie­
m iecki i inne państwa. Prawdopodob­
nie w przyszłym  tygodniu premjer La­
val rozm awiał będzie telefonicznie z 
Rriiuingiem.

*  *  *

MOSKWA, 31. 10. (wł.) Sowieckie 
pismo „Prawda" rozpisuje się szeroko 
na tem at w izyty Lavala w Ameryce. 
Pism o to m iędzy innem i stwierdza, że 
w izyta Lavala w Ameryce ma duże zna­
czenie dla wielu państw europejskich, 
ą przedewszystkicm dia Niemiec. •

PR Z E C IW K O  TESTA M EN TO W I 
ED ISO N A .

N E W  - JO R K , 31.10. (wł.) Syn zm ar­
łego przed k ilkn  dniam i, w ielkiego wy-, 
tialazey am erykańsk iego , Edisona, w y­
toczył proces przeciwko testam entow i 
swego ojca.

E dison  część swego m a ją tk u  (12 m ilj. 
dolarów) zap isał dwom synom  z d ru ­
giego m ałżeństwa,- czemu ' stanowczo 
sprzeciw ił się syn pierw orodny.

Proces, k tó ry  odbędzie się w n ied łu­
gim  czasie, z uw ag i na  osobę Edisona, 
bndzi w całej A m eryce w ielkie za in te­
resow anie.

G H A N B I W  N IEM CZECH  L SZW A J- 
C A R JI.

LONDYN, 31. 10. (wł.) B aw iący  obec­
nie w L ondynie wódz hindusów , G handi 
w drodze pow rotnej do In d y j odwiedzi 
N iem cy i Szw ajcarję.

L IT W IN O W  W Y JE C H A Ł  Z T U R C JI.
ANGORA, 31. 10. (wl.) B aw iący od 

k ilku  dn i w T u rc ji sowiecki kom isarz 
ludow y do sp raw  zagranicznych, L itw i­
now, w yjechał dziś z A ngory, żegnany 
przez przedstaw icieli rządu.

O d  dłuższego czasu nasza  o p in ja  
publiczna je s t n iepoko jona w ystą : 
p ien iam i p rzedstaw icieli opozy<\u 
w sejm ie i  senacie. A  .zarazem ak­
c ją  p ra sy  opozycyjnej, na  temat 
rzekom ego upadku  ro li se jm u  i  se­
n a tu  ze w zględu n a  ta k ty k ę  k lubu  
B B W R  jako  większości sejm ow ej. 
Zdaniem  stro n n ic tw  opozycyjnych 
ta k ty k a  ta_ m a polegać jak o b y  na 
og ran iczan iu  p racy  se jm u  i senatu  

ty lko  do w ysłuch iw an ia  różnych prze 
m ówień i  bezkrytycznego przy jm o 
w an ia  przedłożeń rządow ych. P ra g ­
nąc udzielić szerszem u ogółowi spo­
łeczeństw a m ia ro d a jn y ch  inform a- 
eyj o is to tnym  stan ie  rzeczy, zwró­
ciliśm y się  w  te j spraw ie do pre- 

' zesa B B W R  posła S ław ka z prośbą 
o w yw iad. N a nasze zapy tan ie  w 
k ie ru n k u  podniesionego zagadnie­
nia, pan  prezes Sław ek udzielił nam  
n astęp u jące j odpowiedzi:
Nie widzę ani powodow^ do nie­

pokoju ani niepokoju — mówi p re­
zes Sławek — uważam jednak za 
słuszne zaznajomienie społeczeństwa 
z metodami, jakie stosuje nasz kłuł) 
w  pracy swej nad uzdrowieniem 
parlamentu- W idziałbym tu^prze- 
dewszystkiem potrzebę zwrócenia 
uwagi na pracę, jaką  prowadzimy 
na naszym terenie wewnętrznym, a 
mianowicie w grupach komisyjnych 
naszego klubu.

Liczebność klubu, dająca _ napa 
większość zarówno w sejmie jak w 
senacie pozwala zgodnie z regula­
minem ciał ustawodawczych _ na 
wprowadzenie do komisyj sejmo­
wych i senackich ilości naszych 
przedstawicieli, w ahającej się od 8 
do 21 osób w zależności od wielkości 
komisji. Pozwala nam to zarówno 
uwzględnić w  każdej komisji roz­
piętość poglądów członków klubu 
bezpartyjnego, jak  i wykorzystać 
fachową wiedzę oraz indywidualne 
zainteresowania naszych posłów i 
senatorów. To też tworzymy z każ­
dej naszej delegacji do komisji g ru ­
pę specjalistów, zdolnych do doldad 
nego zbadania sprawy.

Jednak  praca w komisjach sej­
mowych i senackich nie dawałaby 
rezultatu, gdybyśmy nie poprzedzili 
je j pracą przeprowadzoną wewnątrz 
naszego klubu. Kom isje bowiem nie 
mai w tym  samym stopniu jak  ple­
num, — są dla naszych przeciw ni­
ków wciąż jeszcze terenem w y stą ­
pień, przeznaczonych raczej na  e- 
fekt zewnętrzny, niż mi ej see np rze­
czowej gruntow nej pracy. M usieliś­
m y zatem przenieść cały punkt cięż 
kości pracy na  teren wewnętrzny, 
t. j. na grupy, utworzone w  klubie 
naszym, odpowiednio do dziedzin i 
zagadnień, jakiem i m ają się zajm o­
wać.

W iększa część tych grup odpo­
wiada komisjom sejmowym i senac­
kim. W  skład ich wchodzą zatem ci 
sami posłowie i  senatorowie, którzy 
reprezentują nas w tych komisjach. 
Takiemi są np. grupy: adm inistra­
cyjna, budżetowa, komunikacyjna, 
oświatowa, prawnicza, regulamino­
wa, spraw zagranicznych itd. Je d ­
nak dla większej jeszcze specjalizacji 
lub też odwrotnie dla ujęcia cało­
kształtu zagadnień interesujących 
całe poszczególne odłamy naszego 
społeczeństwa, zorganizowaliśmy po 
nadto grupy, nie znajdujące odpo­
w iednika w komisjach sejmowych 
i senackich, gdyż zajmujące się pew 
nemi sprawam i bądź w węższym 
od nich zakresie, bądź też przeciw­
nie w szerszym. Tak więc utworzo­
ne zostały grupy: włoścjańska, ro­
botnicza, rzemieślnicza, pracownicza 
oraz handlowa, przemysłowa, leśna, 
spraw spółdzielczych i t. p. Ponadto 
istnieją grupy, zajmujące się cało­
kształtem  zagadnień regjonalr ych, 
a więc grupy: warszawska, lubel­
ska, wileńska itp. Wreszcie dla za­
gadnień doraźnych tworzymy spe­
cjalne grupy np. komisja klubowa 
pomocy powodzianom itp.

Na posiedzeniach wymienionych 
g rup  przepracowywane są szczegó­
łowo wszystkie przedłożenia zarów­
no rządowe jak i powstałe, z in icja­
tyw y BBW R i innych klubów p a r ­
lamentarnych.

Niema tam miejsca na demago­
giczne demonstracje i efekty zewnę.t 
rznę. Odbywa się natomiast głębo­
ka rzeczowa praca- W ypowiadają się

tam swobodnie wszyscy zaintereso­
wani w  sprawie, — nasi posłowie 
i senatorowie- Ścierają się ze sobą 
różne opinje i  odbywa się szczegó­
łowa analiza wszystkich argumen­
tów. We wszystkich też ważniej, 
szych w ypadkach klub nasz zwraca 
się do przedstawicieli rządu z proś­
bą o wyjaśnienie. Wreszcie — po 
wszechstronnem zbadaniu spraw y 
zapada decyzja, którą grupy uzgad­
n ia ją  z prezydjum  klubu. _

Dzięki te j metodzie osiąga się 
dokładne opracowanie zagadnienia 
i właściwą współpracę czynnika rzą 
dowego z czynnikiem parlam entar­
nym naszego obozu. Uchwały klubu 
BBW R nie są też bynajmniej bez­
krytyczne, lecz są wynikiem uzgod­
nienia rozbieżnych niekiedy opinji 
— uzgodnienia, do którego każde 
ciało zbiorowo dojść musi, jeśli chce 
wyrazć wolę zbiorową, a nie poszczę 
gólnych jednostek. Jeśli chodzi w 
szczególności o uzgadnianie opinji 
klubu z opinją rządu w wypadkach, 
gdy były one rozbieżne, to muszę 
stwierdzić, że blok nigdy nie spot 
kał się ze strony rządu ze sprzeci­
wem ze względów prestiżowych. 
Przeciwnie, o ile poprawki, wnoszo­
ne przez klub nasz do przedłożeń 
rządowych nie kolidowały bądź z 
warunkam i budżetowemi, bądź też 
z całokształtem prac rządu, to slusz 
ne argum enty klubu były zawsze 
uwzględniane. Jako  przykład przy­
toczyć mogę choćby najświeższe 
fak ty : wprowadzone przez nas po­

praw ki do projektu rządowego o po 
datku dochodowym lub też opraco­
wane przez naszą grupę prawniczą 
i przyjęte przez rząd poprawki do 
znowelizowanego kodeksu postępo­
w ania karnego.

P rzy  podobnej metodzie pracy 
przedstawiciele nasi przychodzą na 
komisje sejmowe czy senackie już 
z opinją uzgodnioną. Tern samem 
nie potrzebują prowadzić ze sobą 
dalszej dyskusji na komisji, a tem- 
bardziej na plenum. Ograniczamy 
więc pracę naszą na tym  terenie 
do zreferowania sprawy, co z reguł v 
przypada w udziale naszym posłom 
i senatorom, wobec zrzeczenia się 
zgóry wszystkich referatów  rzą le­
wych przez opozycję. Opinja refe­
ren ta  jest zarazem opinją klubu. 
W  niektórych wypadkach,_ gdy spra 
w a wymaga jeszcze pełniejszego wy 
świetlenia, zabiera dodatkowo glos 
ktoś z naszych przedstawicieli.

Wobec tego, iż posiadamy więk­
szość zarówno w komisjach, jal? na 
plenum, rzecz prosta, iż uchwał) 
naszych grup komisyjnych stają się 
uchwałami komisji, a potem ple­
num.

W  ten sposób postawiona, praca 
— zakończył swe w yjaśnenia pi.ł 
kownik Sławek — daje wyniki rze­
czowe, nie jest zaś popisywaniem 
się jałowem krasnon.ówstwem; pro­
wadzi ona zatem do uzdrowienia 
naszego parlamentu, a nie do jego 
upadku.

  ,

ZNIKNĄ TROSKI

lub w je j oddziałach:

w Będzinie, M ałachowskiego 1. 
w Dąbrowie Górn., 3-go Maja 4. 
w Zawierciu, 3-go Maja L 
w Grodźcu, Kościuszki 3. 
w Czeladzi, K ościelna S.

jeśli kupisz los I kl. 24 loterji 
państwowej w kolekturze
JOZEFA HLAW SKIEGO  
w SOSNOWCU, 3-go M AJA 23.

Cena losów:
*/« zł. 10. 'h zł. 20, ‘/t zł. 40.

Święto umarłych.
Świętem, poświęconem pam ięci zmar 

łych jest Dzień Zaduszny, w którym  
sa dnia groby są ozdabiane kwiatami, 
a wieczorem tysiącam i św iateł płoną- 
cmenfarze.

Zaduszki poprzedza dzień W szyst­
kich Świętych, czczony przez kościół 
katolicki narówni ze wszystkiem i waż- 
niejszem i świętam i W dniu tym kapła­
n i ślą błagalne modły, prosząc o zmi­
łowanie dla dusz pokutujących.

Gromady wiernych udają się na 
mszę świętą, podczas której odprawia­
ne są m odlitwy za umarłych, później 
udają się na cmentarze, stroją kwiata­
mi groby, palą na nich światła, mod­
ląc się żarliwie za dusze zmarłych.

Bardziej jeszcze poważnie wypada 
ta uroczystość w drugim dniu, to jest 
w Zaduszki. Żałobne m odlitwy, rozle­
gające się cały dzień po kościołach, 
trum ny ustawione na katafalkach, 
tysiące świateł, wieńczących te trum­
ny, cichy płacz płynący z niejedngo 
zakątka kościoła, ccremonje na cmen­
tarzu, wreszcie martwota całej przyro­
dy — wszystko to, złączone w jednym  
dniu, smętne czyni wrażenie, mimo wo­
li kierując tok m yśli na ostatnie chwilo 
w życiu, na dzień zejścia z tego św iata  
i na tajomuiczą przyszłość pozagro­
bową.

Pomimowoli czynią ludzie w ly ia  
dniu rachunek sumienia, analizę do­
tychczasowego życia i czynów, wysnu­
wając z niej zarówno żal za popełnio­
ne w iny, jak i chęć lepszego życia w 
przyszłości. Niejednemu gorycz zaleje 
serce, niejeden straci otuchę do dalszej 
walki, bo tajem nica przyszłości jest 
dlań zakryta i n ie wie, co i ile ma w 
życia jeszcze pozostanie.

Odwiedzanie grobów w Dniu Zadasz- 
nym ma swój początek od śm leiei 
Chrystusa. Kościół katolicki chcąc u- 
trwŁ-lić w umysłach wiernych myśl o

wieczności, m yśl o życiu pozagrobo- 
wem, ustanowił w tym dniu procesje 
na cmentarze i polecił kapłanom uro­
czyście dzień ten święcić, aby w ten 
sposób rok rocznie przypominać wier­
nym o znikomości żywota doczesnego.

Dzień pierwszego listopada w P ol­
sce i  wogóle we wszystkich krajach 
słowiańskich czczony był od najdaw­
niejszych czasów. Jeszeze w okresie 
pogaństwa zbierano się w tym dniu 
na polanach, wśród puszcz, na kurha­
nach poległych rycerzy i w o j a k ó w  a- 
by śpiewać smętne pieśni na cześć za­
mierającej przyrody, zapalano yrzy- 
tem tysiące ogni, chcąc niejako odsirs 
szyć boga zimy.

Słowianie odznaczali się zawsze hoj­
ną fantazją, nic więc dziwnego, że sły ­
sząc żałosny poświst wiatru i smę!ny 
szum spadających liści uczestnicy tych  
uroczystości m yśleć m usieli siłą rzeczy 
i o zmarłych.

Gdy posiew wiary Chrystusowej do­
tarł i na ziemie polskie, ówcześni ka­
płani i biskupi zachęcali przykładem  
wiernych w tym  dniu do modłów i po­
kuty.

D zisiaj niemal na całym świeeie 
obchodzi się uroczyście zarówno dzień 
W szystkich Świętych, jak i Zaduszki. 
Po wojnie światowej Dzień Zaduszny 
nabrał jeszcze większego znaczenia, al­
bowiem stał się on dniem pamięci o 
wszystkich tych, którzy życie oddaii 
za swą ojczyznę. To też m. in. takżę 
i groby żołnierskie są w Zaduszki licz­
nie odwiedzane.

Tysiące grobów żołnierskich, mlł- 
jony m ogił nieznanych, to jakby „me­
mento" przesuwające się przed oczami 
żywych. To też dzień W szystkich Świę­
tych i Dzień Zaduszny specjalnie na­
dają się na to, aby prosić B oga o trwa* 
ły  pokój na ziem i
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Sprawa przyłączenia Zagłębia Dąbrowskiego
do województwa śląskiego

NIEFORTUNNA OFENZYWA RADY ZJAZDU PRZEMYSŁOWCÓW GÓRNICZYCH W SOSNOWCU.

zolucja mogła być przyjęta przez 
wszystkie sekcje i uchwalona przez 
plenarne posiedzenie izby. W ygląda 
ona jednak zbyt blado przy grzmią­
cych „Uwagach" rady zjazdu i od­
nosi się w ażen ie  ra jte rady  autorów 
„Uwag" przed własnym elaboratem. 
I  tym  razem rejteradę swych chle­
bodawców nieudolnie maskuje pis­
mak z „K urjera  Zachodniego". W ar 
tykule pod tytułem  „Izba przem y­
słowo - handlowa przeciw zmianom 
w podziale adm inistracyjnym pan 
stwa", umieszczonym w onegdaj- 
szym numerze „K urjera", autor 
tych wynurzeń s ta ra  się insynuować 
swym (widocznie bezkrytycznym) 
czytelnikom, że izba powzięła 
rezolucje, wypowiadając się za­
sadniczo i bezapelacyjnie przeciw'- 
ko projektowi nowego podziału ad­
m inistracyjnego państwa. Tymcza­
sem tak nie jest. W ystarczy cłwćby 
przeczytać ostatni ustęp rezolucji 
izby, gdzie wyraźnie powiedziane, że 
izba tylko
narazie nie wchodzi w szczegóły 

projektowanych reform.
Znaczy to, że izba pozostawia sobie 
jeszcze wolną rękę i gdy sprawa ta 
nabierze aktualności, nie omieszka 
wypowiedzieć się w tej sprawne.

Tak, a nie inaczej, należy rozu­
mieć rezolucję izby i niewątpliwie 
tak ją  rozumieli wszyscy uchwalają­
cy tę rezolucję. Inaczej zrozumiał 
ją tylko „twórca" artykułu „K urjer-

kowego", który z kwestji poważnej 
stworzył dla swych czytelników 
„dyrdymałkę" na wzór głupawej 
„K roniki tygodniowej" tego pism a 

Ze stanowiskiem, zajętem prze*, 
izbę przemysłowo - handlową w oma 
wianej sprawie, mojżemy się śm iak 
solidaryzować. Nam nie zależało n? 
tern, by spraw a ta  miała być od rę­
ki załatwiona- K w estja ta  nie L-yła 
jeszcze przedmiotem obrad rządu, 
k tóry ma narazie bardziej pilne spri 
wy do załatwienia.
Nam chodziło jedynie o zdemadio- 
. wanie inspiracyj rady zjazdu, 
k tóra w swym organie usiłowała 
urabiać opinję za przyłączeniem Za­
głębia Dąbrowskiego do wojewódz­
twa krakowskiego. Obowiązkiem 
więc naszym było, w imię interesy 
szerokich rzesz ludności Zagłębia, 
wystąpić przeciwko tego rodzaju ak 
cji rady zjazdu. W ystąpienie nasze 
dało pożądany rezultat.

Nie przesądzając, kiedy i jak 
spraw a przyłączenia Zagłębia D ą­
browskiego zostanie rozstrzygnięta 
przez rząd, jeszcze raz z całą stanów 
czością musimy stwderdzić, że kwe­
stja  ta  musi być załatwiona w myśl 
interesów szerokich rzesz ludności. 
Zagłębia i w imię interesów pań­
stwa, a
podstawowym interesem państwa i 
społeczeństwa zagłębiowskiego jest 
przyłączenie Zagłębia Dąbrow skie­

go do województwa śląskiego.

Stan bezrobocia na terenie Zagłębia Dąbrowskiego
23.150 OSÓB BEZ PRACY.

W  ostatnich dniach na  porządek 
dzienny wypłynęła spraw a podzia- 
jiu adm inistracyjnego państw a i 
Ściśle z tern związana sprawa, przy­
łączenia Zagłębia Dąbrowskiego do 
ycoje wódz tw a śląskiego. Po dłuższej 
przerw ie sprawę tę poruszyła rada 
gjazdu przemysłowców' górniczych 
,w Sosnowcu, która ogłosiła w swym 
Organie „Uwagi i wnioski", doty­
czące przyłączenia Zagłębia Dąbrów 
skiego do województwra śląskiego. 
Pom ijając już cały szereg niepoważ 
pych, jak  na elaborat rady  zjazdu, 
argumentów, wysuwanych przez 
autorów' „Uwag" w tej ważnej kwe­
s t ji, zwróciliśmy uwagę na z.isad- 
piczy cel tej publikacji, k tórą \,K u- 
r je r  Zachodni" tak  sprecyzował: 

„Rozumiejąc jednak potrzebę prze- 
prowadzenia oszczędności w admini­
stracji państwa, rada zjazdu wysuwa 
wniosek przyłączenia Zagłębia uo woj, 
krakowskiego. Przemawia za teni sze­

reg argumentów', a więe tylko nieznaez 
ne różniee w  ustawodawstwie, jednoli 
tośe okręgów gospodarczych i to rów­
nież, że Kraków jest ośrodkiem o bar­
dzo silnej ekspansji kulturalnej”. 

Zdaje się, że całkiem wyraźnie i 
niedwuznacznie pp. przemysłowcy 
Węglowi w yrazili swój pogląd na 
kwestję, gdzie mianowicie ma b \ć  
przyłączone Zagłębie Dąbrowskie.

Nic dziwnego, że tego rodzaju 
stanowisko rady zjazdu przemysłów 
ców górniczych, musiało wywołać 
duże zdziwienie wśród społeczeń­
stwa zagłębiowskiego.

W  jednym z ostatnich numerów 
j,Expresu Zagłębia" szeroko omó­
wiliśmy dziwne to stanowisko r a ­
dy zjazdu, odpierając jednocześnie 
hiepoważne argum enty, jakiejni ope 
rowali autorzy „Uwag", w ystępując 
przeciwko przyłączeniu Zagłębia 13u 
browskiego do województwa śląskie 
go- W  artykule naszym wskazaliś­
my wwraźnie, o co chodzi pp. prze 
mysłowcom, że tak  zdecydowanie 

, w ystępują przeciwko przyłączeniu 
Zagłębia Dąbrowskiego do woje­
wództwa śląskiego 

‘ i stwierdziliśmy, że projekt rady 
zjazdu jaskrawo godzi nie tylko w 
najżywotniejsze interesy szerokich 
rzesz ludności Zagłębia, lecz i po­
ważnie koliduje z interesem pań­
stwa, którego podstawowym celem 
jest wzmocnienie siły narodowościo­

wej polskiej na Śląsku. 
Jednocześnie z naszym artyku ­

łem rada zjazdu przemysłowców 
górniczych wydrukowała w swym 
organie zawile wyjaśnienie o nastę­
pującym brzmieniu:

„W numerze 247 „Kurjera Zachod­
niego “ z dnia 25 bm. w artykule i>t. 
„Do Śląska, czy do Krakowa”, stano­
wiącym  krótkie streszczenie wydanej 
przez radę zjazdu broszury, wyraża­
jącej opinję rady zjazdu o projekcie 
sfer rządowych przyłączenia Zagłębia 
Dąbr. - Krakowskiego do Śląska, sta­
nowisko rady zjazdu wyrażone zosta­

ło w ten sposób, jakoby dążyła ona 
do zniesienia województwa kieleckie­
go ze względów oszczędnościowych i 
do przyłączenia Zagłębia Dąbrowskie 
go do woj. krakowskiego.

Jak z broszury rzeczonej wynika, 
rada zjazdu rzeczywiście wysuwa 
wniosek przyłączenia Zagłębia do woj. 
krakowskiego, lecz tylko w tym w y­
padku, gdyby wysuwane przez sfery  
rządowe względy usprawnienia ad­
m inistracji i uzyskania oszczędnośei- 
rzeczywiście przem awiały za zniesie­
niem woj. kieleckiego i były  tak istot­
ne, że przejście nad niem i do porząd­
ku dziennego byłoby niemożłiwem. W  
tym  wypadku rada zjazdu uważa, iż 
przyłączenie Zagłębia Dąbrowskiego 
do woj. krakowskiego bardziej oiip?- 
wiadałoby interesom państwa i prze­
mysłu, niż przyłączenie go do Śląsku”. 

Jak  można się  domyślać z powyż­
szego wyjaśnienia, rada zjazdu bar­
dzo poważnie łagodzi kategoryczne 
stanowisko, za jęto  przez autorów

„Uwag", a nawet gani redakcję 
własnego organu, że nie potrafi zro 
zumieć należycie intencyj rady z ja z 
du zawartych w „Uwagach". Grote­
skowo wygląda to prostowanie wła­
snych elaboratów i we własnym or­
ganie, lecz cóż robić, jeśli potrzeba, 
a była potrzeba ze względu na te. że 
właściwym wyrazicielem opinji sfer 
przemysłowych na naszym terenie 
jest nie rada zjazdu, lecz izba prze­

mysłowo - handlowa.
By więc zbytnio się nie ośmieszyć, 
należało poczekać na uchwałę izby 
w tej sprawie.

Przyznać trzeba, że nasza izba 
przemysłowo - hnadlowa zbyt po­
ważnie trak tu je  swą rolę, by bez na­
leżytego przygotowania mogła wy­
dawać opinję w tak ważnej kwestji, 
jak  zmiana adm inistracyjna pań­
stwa. Jednak izba, sprowokowana 
przez radę zjazdu, musiała zająć się 
tą sprawą. I  tu nastąpiło ciekawe 
qui pro quo. Mianowicie sekcja gó r­
nicza izby, złożona w większości z 
autorów „Uwag", przyjęła rezolucję, 
w której ani słowem, nie Avspomina. 
się o spraAA'ie przyłączenia Zagłębia 
Dąbrowskiego do tego, czy innego 
województAAm. Rezolucja w bardzo 
oględnej formie w yraża opinję. że 
ze w zględów na obecny kryzys wszel 
kiejzmiany ustroju administracyj­
nego państwa są narazie nie na cza­

sie.
Natui-alnie, że tego rodzaju re-

Ogólna Iczba bezrobotnych na 
terenie Zagłębia wynosiła 23.158 
osób, _ z czego zarejestrowanych w  
urzędzie pośrednictwa pracy jest 
20.705 osób. W liczbie tej kobiet bez­
robotnych jest 4.918, a pracowni­
ków umysłowych 1.082.

W porównaniu do ub. tygodnia 
liczba bezrobotnych zwiększyła się 
o 707 osób z powodu redukcji w' prze 
myślę chemicznym i budowlanym.

Pierwszy międzynarodowy kongres 
kas oszczędności w M cdjolanie uzrał 
dzień 31 października za dzień eszezed 
ności, który obchodzony jest równoeześ 
nie przez Avs;ystkie narody.

Dzień ten ma być dniem pracy nad 
propagandą idei oszczędności.

Zagadnienie oszczędności, któro zna 
lazło należyte zrozumienie od dziesiąt­
ków lat w państwach zachodnich i któ 
re przyniosło gospodarstwom narodo­
wym tych państw olbrzymie korzyści, 
staje się w dobie obecnej bardziej ak 
tualnem, niż kiedykolwiek.

Jeżeli trudności, wywołane zniszcze­
niam i wojennemi dały się śrilnie odczuć 
państwom zasobnym, to cóż dopiero mó 
wić o Polsce, która w całości prawie by­
ła terenem bezpośrednim działań w ojen­
nych i która odbudować m usi swoje 
gospodarstwo narodowe od podstaw.

Okoliczność ta zmusza nasz naród, 
zajm ujący pod względem kapitalizacji 
jedno z ostatnich miejsc, do wytężonej 
pracy nad stworzeniem kapitałów ro­
dzimych, co da się osiągnąć tylko drogą

Częściowo zatrudnionych na 2 
dni jest 1.882 osoby, na 3 dni — 
923, na 4 dni — 1132 i na 5 dni — 
7.382 osoby. Razem częścio a v o  za­
trudnionych jest 11.099.

Zasiłków za czas od 12 do 18 bm. 
fundusz bezrobocia wypłacił 4.840 
osołwm. Przy robolach pubłcznych 
zatrudniono 2.492 osoby, z czego w 
pow. będzińskim 1.187, olkuskim 
312 i zawierckim 993.

uświadomienia społeczeństwa o roli, ja  
ją w życiu każdego narodu odgrywa 
uniezależnienie się finansowe od innych 
państw.

Idąc w dniu święta oszczędności za 
głosem całego św iata nawołującym do 
gromadzenia kapitałów, powiatowy ko­
m itet obchodu „Dnia Oszczędności” na 
terenie Zagłębia Dąbrowskiego apeluje 
do całego społeczeństwa, by w zrozu 
mieniu interesu ogólnego zechciało po 
przeć wysiłki, zmierzając8 do propago­
wania idei oszczędności.

Niechaj w dniu oszczędności uświa­
domienie społeczeństwa przyczyni się 
do pomnożenia szeregów ciułaczy.

Dzień 31 października, jako dzień osz 
ezędności niech powiększy znacznie 
ilość oszczędzających i niech będzie 
tym  dniem, który szybkiemi krokami 
(zbliżać nas będzie do tego momenta, w 
którym każdy obywatel państwa będzie 
się mógł poszczycić posiadaniem ksią 
żeczki oszczędnościowej.

KOMITET POWIATOWY  
D nia Oszczędności w Będzinie.

NA M ARGINESIE.

Listopad — miesiąc  
uświęcony historią,

W  dziejach P olski w ciąga ostnt 
niego stulecia, w dziejach walk o nie­
podległość nasze j O jczyzny, specjal­
nie uw ydatnia  się listopad. Jest to 
miesiąc pełen wspom nień, miesiąc 
o w ielkiej tradycji historycznej i na­
rodowej.

W  listopadzie przypada prze- 
dew szystk iem  dzień zaduszny, a u> 
Polsce, te j „krainie mogił i k rzy  
żóiv“ te listopadowe zaduszki mają 
swoje osobliwe znaczenie i po 
icszystk ie  ju ż  czasy pozostaną św ię­
tem narodowem,, poświęconem czci 
poległych bohaterów polskich.

S ięg n ijm y  teraz do dziejów  mar­
tyro logji polskiej. Tragicznie zakoń­
czone pow stanie z  roku 1830-31, któ­
re n igdy  nie pójdzie w  niepam ięć  —  

wybuchło właśnie w listopadzie- 
K w ia t narodu polskiego poległ wów­
czas w bezncAziejnych walkach z 
m oskiew skim  zaborcą.

K rw aw a  ta ofiara narodu nie poę 
szła jednak na marne. Przez krew  
męczeńską w y  szlachetniał bowiem  
duch po lski i w ytrw ał w strasznej 
męce jeszcze trzy  ćwierci w ieku, a-i 
do chwili, k iedy w listopadzie zno­
wu, 1916 roku, błysnęła pierwsza za­
pow iedź wolności.

W  tym  to miesiącu p6  55 lalach 
im ię Polski, wym azane z karty  po­
litycznej E uropy,  —  zdawało się 
ju ż , że raz na zawsze,  —  w ypłynęło  
znów  po raz p ierw szy na widownię  
B yło  to  —  ja k  wiadomo  —  io czasie 
w ojny  św iatow ej, kiedy N iem cy ce­
lem wzmocnienia sw ej uszczuplo­
n e j mocno arm ji rekrutem  -polskim 
—  u tw orzyli t. zw . „Królestwo Pol- 
sk ie“, naturalnie pod berłem cesa­
rza niemieckiego.

A  ju ż  po w szystk ie  czasy pam ięt­
n y  będzie listopad 1918 roku, k iedy  
W arszawa, stolica i serce nieszczę­
śliwego kraju, zrzuciła z siebie jarz­
mo okupantów , co dało początek  
pow staniu  wolnej Polski.

W reszcie w listopadzie 1920 rokv  
ziem ie polskie uw olniły się ostatecz­
nie od naw ały groźnego hclszeiviz  
m u i odtąd rozpoczął się rozw ój mo­
carstw ow y naszej O jczyzny.

99Rastaiiracia Dancing „LGCARNO
SOSNOWIEC, UL. SADOWA 1.

Od cśzłś n ow y program atrakćyj artystycznych
konaniu  doborowego tria akrobatycznego

K R Y S T Y N A  G R E Y  Sosnowca
O rkiestra pod dyr. E. CAPENTERA, przy współudziale skrzypka 

KONARSKIEGO znanego z popisów w radjo poznaóskiem.

Odezwa powiatowego komitetu, dnia oszczędności"



Sti. 4 .

Sensacyjna ucieczka 4 więźniów
z więzienia w Sosnowcu^

POLICJA JEST JUŻ NA TROPIE UCIEKINIERÓW.

Oncgdaj T/ladze śledcze w Sos- 
toowcu zaalarmowane zostały nie­
zwykłą wiadomością: Z więzienia
śledczego przy ul. Towarowej zbie­
gło 4 więźniów: 20-letni Tadeusz
Gielżecki. ostatnio zamieszkały przy 
ul. Dalekiej 39 w Sosnowcu, 20-letui 
Jan Dworak, również sosnowieza- 
nim (Kordonowa 4), 28-letni Stam-

saeniu wykazało, ie  ucieczka była 
planowana już oddawna. Wyczeki- 
wano tylko odpowiedniego momsfi

Jak  ustalono, ucieczki miało do­
konać 14 więźniów.

Dzięki tylko temu, że dozorczy- 
ni domu, która spotkała uciekają­
cych na podwórku i podniosła alarm,

p rz e p y c h a ł  się piąty uciekinier, £68 
rego z powrotem wciągnięto do eeK< 

Jan Tabor, Stanisław Giełzya- 
alri i  Stanisław Łukasik, skaizani ty ­
li -wyrokiem sądu okręgowego Wi 
Sosnowcu na kilka lat więzienia* 
Czwarty zaś, Jan Dworak oczeki­
wał na rozprawę sądową

Jak się dowiadujemy policja, któ
nim (Kordonowa 4), 28-letni Stani- wczorajszy*dzień c z*.■awWit, w . ? * *  s s s i i ”-7 u  a? » «m*»*

wpadła już na ich trop.wa 9) i 25-łetni Jan  Tabor, ostatnio 
zam. w Zawierciu. . .

Około godziny 7 wiecz. w jednej 
z cel, dotykających do sąsiedniej 
nrzybudówki, więźnowie wybili o- 
twór, przez który z trudnością mógł 
się przecisnąć człowiek.

Otworem tym kolejno przedosta­
li się czterej więźniowie, wyskaku­
jąc  na dach przybudówki, a następ­
nie z dachu na podwórko sąsiadują­
cej z więzieniem posesji.
Tu natknęli się na żonę dozorcy do­
mu, która zastąpiła im drogę. W ląż 
niowie powalili ją  na ziemię, wybie 
gli przez bramę na ulicę i zbiegli.
& Dozorezyni zaalarmowała miesz 
kańców domu, którzy następnie da­
li znać o ucieczce więźniów wła­
dzom więziennym. ^

Wiadomość o ucieczce więźniów, 
podana wydziałowi śledczemu w 
Sosn,owcu w pół godziny po wy­
padku, postawiła cały aparat -ied 
czy i policję mundurową na rogi.

‘ Z,urządzono natychmiast po­
ścig, który nie dał narazie żadne- 
go rezultatu.

Przeprowadzono rewizję w kil 
ku mieszkaniach podejrzanych os >b 
ników i melinach złodziejskich, rów­
nież bez wyniku.

W szezęte dochodzenie w wię-

kę dalszym więźnom.
■ W chwili, kiedy strażnicy wię­

zienia wpadli do celi, przez ©t?,ór

o Pracownia gorsetów Teofili MossiiFOwnei
0 w Kle caeh ul. Dużą 15 I P-
§  Poleca: n a jśw ieższe  fran cu sk ie  fason y  g o rse tó w , p asó w  gu m o w y ch ,n a p ierśn ik ó w , 
0  sta n iczk ó w . Przyjm uje g o rse ty  do przefason ow an ia  i  reperacyj

Budowa gmachu pocztowego w Dąbrowie
ROZPOCZNIE SIĘ  Z W IOSNA PRZYSZŁEGO ROKU.

Sprawa bodowy ginaehu pocztowe­
go w Dąbrowie wejdzie niebawem w 
stadjum  rea lizacji

Prezydent Madeyski odbył ostatnio 
konferencje z m inistrem  poczt i telegra  
fów, p. Boernerem, na której zapadła 
decyzja, że do budżetu m inisterjum  na 
rok przysosły, ustanowiona zostanie su­
ma na budowę poczty w  Dąbrowie, w 
w jsokośei jednej trzeciej ogólnych

kosztów budowy.
N owy gmach urzędu pocztowego sta 

nie na terenach państwowych, przy *Wa 
gu ulic Sobieskiego i  Kościuszki.

Rozpoczęcie budowy zapowiedziane 
jest na wiosnę 1832 roku.

Wiadomość ta  zostanie niezawoilnte 
przets mieszkańców Dąbrowy przyjęta  
z uznaniem dla w ysiłków zarządu m ia­
sta.

Wyrok w sprawie inż. Michla i „Kuriera Zachodniego'

K R O N I K A .
KALENDARZYK.

Dziś: W szystk ich  Św iętych 
Ju tro : D zień Zaduszny 
W schód słońca: 6.S0 
Z achód słońca: 4.10

RAD JO
W A R S Z A W A .

Niedziela, 1 listopada.
10.15. Nabożeństw o z Poznania. 

S ygnał czasu z W arsz, Obs. A str 
n a ł k rak . 12.05. P ro g ra m  n a  dz.
12.10. Urzed. kom. P aństw , ln s t  
12.15. P o ran ek  sym f. z F ilh .

Sąd okręgow y w Sosnowcu ogłosił 
w czoraj w yrok  w sprawde k a rn e j prze 
ciwko p. M icklowi i redak to row i odpo­
w iedzialnem u „K u rje ra  Zachodniego", 
p. H enrykow i S try j ewśkiem u, o znie­
sław ienie w dr-uku sek re ta rza  wydz. 
pow. w Bqdzinie, p. N arb u tta .

Sąd doszedł do wniosku, że p. Mi­
chel dopuścił sie zniesławienia p. Nar­
butta, powtarzając treść skargi rejen- 
talnej p. Gorjanowicza, jednakże znie 
sławienia niekaralnego i  uniew innił 
obu oskarżonych.

L istopad

Niedziel}:

Ogródki dla bezrobotnych w Dąbrowie
INTERW ENCJA PREZ. MADEYSKIEGO.

11.58.
, hej- 
bież. 
Met. 

W arsz.
14.00. „Co słychać, o czem wiedzieć trze 
ba“. 14.20. P ły ty  g ram of. 14.30. „Słucho­
wisko d la  rolników ". 15.00. Tańce ludo­
we polskie w wyk. ork. 15.55. P ro g ram  
dla dzieci starszych  i młodzieży. 16.20. 
M uzyka z p ły t gram of. 16.40. Odczyt 
z W ilna. 16.55. Kom. Tow. do Zachęty 
Hodowli koni w Polsce. 17.00. M uzyka 
z p ły t g ram of. 17.15. „ Ja k  sie ustrzec 
przeziębienia. 17.30. „W iadorn. p rzy jem ­
ne i pożyt.“. 17.45. K oncert popul. W 
przerw ie kom. Zw. Pracow n. G m n  
W iejsk . 19.00. Rozm aitości. 19.25. M uzy­
k a  z p ły t gram of. 19.40. P ro g ram  na 
dzień nast.. 19.45. Słuchow isko z W ilna. 
20.15. K oncert popul. 21.55. K w adrans 
lite r. 22.10. R ecita l skrzypcow y. 22.50. 
U rzed. kom. P aństw . In st. Met. i kom. 
po licy jny . 23.00. W iadom ości sportowe.

"  ' K A T O W I C E .
N iedziela, 1 listopada.

10.30. N abożeństw o z k laszt. O O .F ran  
ciszkanów  w P anew nkacb-L igoeie . 11.58 
S ygnał czasu, h e jn a ł k rak ., p rog ram  
na dz. bież. 12.10. T ran sm isje  z W arsz. 
14.00. T ransm . z W arsz. 14.20. K s dr. 
B. R osiński: „Świętych obcowanie".
14.40. T ran sm isje  z W arsz. 16.25. M uzy­
k a  z p ły t g ram of. 16.40. Odczyt z W ilna 
16.55. M elodje popul. z p ły t. 17.15._ T ran  
sm isje  z W arsz 19.00. Rozm aitości, p ro ­
g ram  na dz. nast., przegląd widowisk. 
19.20. K a rlik  z K oeyndra_(prof. St. Li- 
goń) ..Bery i bojki Śląskie." 19.45. S łu ­
chowisko z W ilna. 20.15. T ran sm isje  z 
W arsz., poczem kom. sport, i p rog ram  
na  dz. Past.

Zarząd kom ite tu  n iesien ia  pomocy 
bezrobotnym  w Dąbrow ie, p rzy stąp ił 
do rea lizac ji p ro jek tu , k tó ry  może być 
dla bezrobotnych praw dziw em  dobro­
dziejstw em . Chodzi tu  o to, aby  tereny  
państw ow e, znajdujące sie n a  kolonji 
S taszica i  pod Strzem ieszycam i, można 
było przeznaczyć na ogródki działkowe, 
d la  bezrobotnych.

R odzina bezrobotnego, otrzym aw szy 
do swej dyspozycji działkę g ru n tu , be 
dzie m ogła n a  n iej sadzić karto fle , ka­
pustę , ogrodow izne i  t. p.

P rzy jśc ie  w ten  sposób z pom ocą bez­
robo tnym  byłoby  d la  nich  w ielką u lgą

wyżywieniu rodziny.
W edług obliczenia, na wyżej wspom­

nianych terenach można byłoby urzą 
dzić 1000 działek ogródkowych, a więe 
dla 100 rodzin bezrobotnych.

W  sprawie wydzierżawienia tych 
terenów od państwa jeździł do Warsza­
wy prezydent Dąbrowy, dr. Madeyski, 
celem przedłożenia go naczelnemu koral 
tetow i dla spraw bezrobocia.

Naczelny kom itet do projektu tego 
ustosunkował się przychylnie, obiecu­
jąc sprawę załatwić w najbliższym  c*ł 
sie.

' ,M(. 2r?8

TEATR M IE JS K I W SOSNOW CU.
D ziś w n ied z ie lą  ty lk o  jedno  p rzed  

staw ien ie  o godz. 8-ej wiecz. — „Ozio-. 
Wiek z teką", głośna sz tu k a  w 7 obra- 
Bach, osnuta  n a  tle  stosunków  w Rosjf 
Sow ieckiej. Ceny m iejsc  od 1 do 3.60 zŁ 
A bonam ent w ażny z 20 proc. zniżką.

W  środę, 4 lis topada o g. 8-ej wierz.—, 
p re m je ra  doskonałej fa rsy  H ennequina 
i  Coolusa p. t  „Dzwonek alarm ow y" 
Dowcip, hum or i  zabaw ne sytuacje, o- 
ra z  g a le r ja  św ietnych typów , tw orzą a 
„D zw onka alarm ow ego" n ad er wesołe 
i  beztroskie widowisko.

U dział b io rą  pp.: Górecka, K ossak oi* 
gka, Z akrzyńska, B rem , Gołaszewski, 
H orow icz, R elski, S łupski, T ańsk i i in. 
R eżyser R. T ański. D ekoracje  p ru j. i
Kościeszy. ____

T E A T R  W  D Ą B R O W IE.
W torek , 3 lis topada o godz. 8 wiecz. 

w  sa li k in a  „K om eta" zespół te a tru  mię? 
skiego w ystąp i w głośnej sztuce A. F a j­
ko p. t. „Człowiek s  teką". C eny m ie jsc  
zniżone od 80 g r. do 3 zł. P rzedśprzeda/ 
u p. P ie trzak a .

T E A T R  W B Ę D Z IN IE .
W  czw artek, 5 lis topada  o godz. 8.1f 

wiecz. w sa li k in a  „Św iatow id" zespół 
te a tru  m iejskiego w  Sosnowcu odegrs. 
g łośną sztukę w 7 obrazach A. F a jk o  p t, 
„Ocłowiek z teką". Ceny m ie jsc  od 80 g r. 
do 3 zł. P rzedsprzedaż w cu k ie rn i W P, 
Czerw ińskiej.

Ogólna.
(o) U tw orzenie een tra li zakupów 

k as ehoryeh. W  najb liższym  czasie u 
tw orzona zostanie cen tra la  zakupów  
kas chorych, k tó ra  pokryw ać będzF 
całkow icie potrzeby  w szystkich kas na  
te ren ie  całej Polski, począwszy od śroa>. 
ków  leczniczych, a  skończywszy na sa 
m oehodach i wszelkim  taborze.

Celem u tw orzenia  cen tra li zakupów, 
je s t zaoszczędzenie zbędnych kosztó<. 
pośrednictw a przy  dostaw ach do po*- 
szczególnych kas.

C en tra la  zakupów  k as chorych zof. 
ganizow ana będzie, jako  jednostka sa^ 
m odzielna. S ta tu t c en tra li zatw ierdzo­
n y  zostanie przez m in is tra  p racy  i o- 
p iek i społecznej w te rm in ie  do 15 listo-, 
p ad a  b. r.

Z Kielc.
(k) Podziękow anie. Zarząd cechu 

szewcko-cholewkarskiego w K ielcach— 
przesy ła  za naszem  pośrednictw em  seri 
deczne podziękowane ty m  wszystkim^ 
k tó rzy  w zięli udział w uroczystości 
400-lecia jub ileuszu  cechu i poświęcenia 
sz tandaru .

(k) P aradoksy . K om isja  cennikowa, 
u rzęd u jąca  przy  m ag istrac ie  obniży ła ' 
ostanio  ceny m ięsa wołowego na  96 gr* 
za kg., a wieprzowego n a  1.80 g r . za fg- 
W czoraj w  jednej z ja te k  kieleckich 
sprzedaw ano m ięso wołowe po 75 g n  
za k lg„ cielęcina po 1 zł. za k lg . Mozo 
k o m isja  cennikow a bliżej zbada tę  sp ra  
w ę i  u s ta li nowe ceny m ięsa w edług 
ściśle przeprow adzonej kalku lac ji, wy­
m ag a  tego dobro i in te res  konsum en­
tów.

W  zw iązku z obniżką cen m ięsa w o­
łowego odbyło się zebran ie  rzeznm ow  
żydów, n a  k tó rem  postanow iono zwró­
cić się z prośbą do m a g is tra tu  o obniż 
kę op ła t za ubój w rzeźni m ie jsk ie j. 
D otychczas o p ła ty  te  w ynosiły  30 zL 
od dorosłej sztuki, a  sztuka kosztu je 
60—70 zł. To je s t jed n a  z przyczyn, ze 
p rzy  bardzo n isk ie j cenie żywca, kilo-, 
g ram  m ięsa p łac im y 90 gr.

Ze zjazdu P . O . W .  w Olkuszu

We czwartek, 5. XI. g. 8.15 
GRA WIELKI MISTRZ

w.

Artur Rubinstein
w T eatrze Pol. w  Katowicach.

W  lokalu  k lubu  BBW R. w Olkuszu 
odbył się zjazd P . O. W. pow iatu  olku­
skiego, w obecności delegata  okręgu za- 
głębiow skiego prezesa K. Grodzickiego 
z D ąbrow y, oraz sek re ta rza  J .  Eagel- 
k a rd ta  z Sosnowca.

Zjazd zag a iła  p. Z. Okrajniowa po­
w itan iem  przybyłych  peowiaków, jak  
rów nież przedstaw iciela rządu  w oso 
bie s ta ro s ty  S tam irow skiego, członków 
klubu  BBW R. — d-ra Łapińskiego i 
przedstaw iciela federacji obrońców o j­
czyzny p. Milbrandta, oraz skreśleniem  
k ró tk ie j h is to rji pow stan ia  i działalno­
ści o rgan izacji peow iackiej w powiecie
olkuskim .

N astępnie przez pow stanie uczczono 
pam ięć w szystkich bojow ników  pole­
g łych za niepodległość, oraz trag iczn ie  
zm arłego sena to ra  śp. Hołówki- P °4  
przew odnictw em  p. L. K alisty z W ol­
brom ia, zjazd obradow ał nad  zm ianą s ta  
tu tu , zam ieniając w szystkie koła w po­
wiecie, tj. Olkusz, W olbrom , P ilica, S ka­
ła i Sułoszowa na  placówki. Po przem ó­
w ieniach pp.: starosty Stamirowskiego, 
d-ra Łapińskiego i Milbrandta, oraz o- 
m ów ieniu całego szeregu zagadnień go­
spodarczych i  społecznych, został w y­

b ran y  zarząd POW. w skład którego 
weszli pp.: L. K alista z Wolbromia (pre 
zes), Kołodziejski % W olbromia (sekre­
tarz), Z. Okrajniowa (skarbnik) i człon­
kowie pp.: Stef. Starzyński, Jakób Żak 
z Olkusza, J. Ostachowskl ze Sułoszo- 
wej, A. Starczyński ze Skały i  Br. O- 
trębski z P ilicy.

Komisja rewizyjna pp.: J. Urasiń- 
ski, Antoni Jar no z Olkusza, L. Wewe- 
rek z Wolbromia, W. Kulka i Sicrmaa- 
towski z Pilicy.

Delegaci na zjazdy pp.: Z. Okrajuło- 
wa i Ł. Kalista.

Kończąc Pierwsze w Zagłębiu 
KORESPONDENCY JN E  
KURSY HANDLOWE

M. KOŁACZKOWSKIEGO 
w Będzinie, Sączewska 25, Tel. 7-9C 

Z Y SK U JE SZ  ZAWÓD 
BU CH A LTERA  - HANDLOW CA 

Żądać bezpłatnych prospektów- 
Każdomiesięeznie—Konwersatoria. 
Po ukończeniu — świadectwa wg. 

Min. W. R. i O. P.
Zapisy w eiągu całego roku.

SŁYNNA CHIROMANTKA  
Z RUM UNJI

przepow iada ta jem niczą wiedzą z 
k a r t  i ręki, pokaże narzeczonego, 

narzeczoną.
A dres: Kielce, ul. M arsz. Focha 

35 m. 6. (daw niej Czysta).

(k) Z ap ła ta  za nocleg. Jakubczyk  An 
ton i, zam. w Kielcach n a  przedm . P ia­
ski, zam eldow ał w kom isaT jacie p. p.; 
m. K ielc, że niejaki S tach u rsk i Jan. 
bez stałego m iejsca zam ieszkania, k tó ­
rego p rz y ją ł na nocleg, sk rad ł m u  nora 
nie i buty , w art. 49 zł., poczerń w nocy 
d n ia  29 b. m. ó godz. 2-ej uciekł.

(k) Już ich m a ją - W  spraw ie na­
padu  na  urząd  pocztowy w Ju lja n c a ^  
gm. P o tok  Złoty, pow. częstochowskie­
go, gdzie spraw cy zrabow ali 2009 zł, 
o raz  zastrze lili poczty ljona Ziemickie-. 
go Józefa, jako  podejrzanych  o doko. 
nan ie  powyższego u ję to  Z ierm ekiego 
Szczepana i  W osika M ieczysława, k tó ­
ry ch  przekazano władzom sądowym.

(k) Sam obójstw o. W  m ieszkaniu, 
p rzy  u licy  S taszica w O strowcu, pow, 
opatowskiego, popełnił sam obójstw o 
przez powieszenie się Okopec Zdzisłew, 
la t 62. Powodem  sam obójstw a był ros- 
s tró j nerwowy.

Z Sosnowca.
(s) Zebranie emerytów kolejowych,

W  dniu  8 bm. o godz. 3 popol. w lokalu  
w łasnym  przy  ul. 3 m aja  14 odbędzie 
się ogólne zebranie czlonkow zw iązku <*■ 
m erytów  kolejowych p r z y  ZZK. w sp ra ­
wie za łatw ien ia  spraw y dowodów oso­

bistych.



GODNA UZNANIA AKCJA
lakfadów przemysłowych C. CL Schon

FABRYCZNY KOMITET POMOCY BEZROBOTNYM.

CZYJA

W związku z długotrwałym  kryzysem  
gospodarczym i wzrastającem bezrobo­
ciem, dyrekcja zakładów przem. włók. 
C. G. Schon w Sosnowcu utworzyła dla 
gwych zredukowanych pracowników, po 
wyczerpaniu przez nieh ustalonych za­
siłków, komitet pomocy bezrobotnym.

Działalność komitetu pomocy bezro­
botnym zaczęła sic w  dniu 1 maja 1538 
r. na następujących zasadach: dyrekcja, 
urzędnicy i m ajstrowie opodatkowali sie 
na rzecz bezrobotnych od du. 1-go ma­
ja 1938 r. w stosunku 1 proc. miesięcz­
nic od uposażenia, robotnicy zaś opo­
datkowali sie w stosunku; a) 1 proc. 
od zarobku pnzy 6-ciu dniach pracy w 
tygodniu.i pół proc. przy 5 dniach pra­
cy w tygodniu.
Przy 4-ch lab mniejszej ilości dniówek 

pracy w tygodniu, robotnicy składki 
na bezrobotnych nie płaca, by nie u- 
szezuplać swojego skromnego budżetu 
domowego.

Do zebranej kwoty zarząd fabryki 
dopłaca taką samą sarnę w gotówep. 
Niezależnie od pomocy w gotówce, za­
rząd fabryki ndziela swym bezrobot­
nym, posiadającym na utrzymaniu ro- 

§dzinę, pole pod zasiew kartofli w roz­
miarach od 39-tu do 50-ein prętów.

Całą akcję pomocy prowadzi bez­
płatnie komitet, składający się z jedne 
go przedstawiciela dyrekcji, a z trzech 
przedstawicieli urzędników i majstrów  
i z 3-ch przedstawicieli robotników.

Pomoc udzielana jest zasadniczo ty ł 
ko w żywności, w formie kuponów do 
miejscowych kooperatyw, w których  
wolno brać tylko artykuły pierwszej 
potrzeby. W artość kuponu wynosi mie­
sięcznie: a) dla jednej osoby 12 «!., bl 
dla 2 i 3 osób 18 zł., c) dla 4 i 5 osób 
24 zł., dla większej rodziny 30 zł.

Prawo do otrzym ywania pomocy od 
komitetu m ają tylko zredukowani ro­
botnicy zakł. przem. włók. C. G. Schon 
w Sosnowcu, którzy nie m ają pracy i 
środków do utrzymania.

W wyjątkowych wypadkach komi­
tet udziela pomocy również zatrudnio­
nym tylko dorywczo, lub rodzinom więk 
szym, wr których zatrudniony jest ty l­
ko jeden z członków danej rodziny 
przez część tygodnia 3—4 dni.

Za czas od 1-go m aja 1930 r. do dnia 
38-go września 31 r. w płynęły do ko- 
mitetu pomocy bezrobotnym następują 
ce kwoty: składki pracowników zŁ 
25.332.59, dopłaty firm y C. G. Sehón w 
stosunku 100 proc. składek pracowni­
ków 25.332.59 zł„ różne dobrowolne ©- 
fiary i proc. od pieniędzy lokowanych 
1.572.19 zł. Razem 52.237.37 zŁ

W tyra samym okresie czasu eg  łosi • 
ło się po zasiłek 3532 osób, wydano 33*8 
osobom kupony żywnościowe do m iej­
scowych kooperatyw na sumę zł. 38.034

P rzy  b raku  apety tu , zepsutym  żołąd­
ku, upośledzonem  traw ien iu , obstruk­
cji, zaburzeniach przem iany  m aterji, 
pokrzywce i swędzeniu, n a tu ra ln a  woda 
gorzka „F ranciszka - Jozefa" usuwa 
z organizm u substancje  gnilne za truw a­
jące organizm . Żądać w ap tekach  i dro- 
gerjaeh.

(s) Święto narodowe. Zebranie o rga­
nizacyjne kom ite tu  obchodu święta na 
rodowego U  listopada odbędzie się w 
sali rady  m iejsk iej m a g is tra tu  (ul. 
V\ arszaw ska nr. 6) w środę, 4 bm„ o go­
dzinie 19-ej.

(s) Pow stańcy śląscy! W zywa się 
wszystkich b. powstańców śląskich, by 
w niedzielę (W szystkich Świętych), dn. 
1 listopada r. b. na godz. 8 rano  przy­
byli do lokalu  przy  ul. W awel 1, (pań­
stwowe sernin. nauczycielskie) w celu 
złożenia wieńca na  grobie poległy ;h 
powstańców na cm entarzu  sosnowiec- 
kim.

(s) N ajw iększy koncert obecnego se­
zonu w K atow icach. N ajw iększym  kon­
certem obecnego sezonu w K atow icach, 
bezwzględnie będzie koncert o św iato­
wej sławie, fenom enalnego p ian isty  - 
wtrtuoza A rtu ra  R ubinsteina.

W ielki a r ty s ta  daje  m uzyce życie 
ocl 6iebie, i tę n ieu sta jącą  w swej p rze­
róbce grę, k tó ra  jest jedną  praw dziw ą 
„ewolneją twórczą".

Koncert, k tóry  w yw ołał niezwykłe 
Wprost zainteresow anie, odbędzie się w 
teatrze polskim, we czw artek. 5 listo­
pada o godz. 8 m. 15 wiecz. B ile ty  sprze 
daje kam  tea tru  po'skiego.

gr. 05. Odmówiono zasiłku 224 osobom.
Komitet pomocy bezrobotnym posia­

da w banku gotówkę na dzień 1-go paś- 
dziernika br. rezerwę zł. 14.225.32.

Rezerwa ta tworzy się wskutek 
zmniejszania się liezby bezrobotnych w  
miesiącach letnich.

Jako charakterystyczny szczegół na­
leży podkreślić, że na mniej więcej 681 
osób zredukowanych w 1929 r. i około 
480 osób w r. 1930, prawo do zasiłku po­
siada przeciętnie mniej więcej 30 proc. 
bezrobotnych.

Cyfry te oczywiście nie mogą być 
miernikiem dla ogółu bezrobotnych 
gdyż w zakładach włókienniczych pra­
cuje mniej więcej 60 proc. kobiet, któ­
re nio zawsze są wyłącznemi żyw iciel­
kami rodziny.

B y  nie przyzwyczajać łudzi zreduko­
wanych do nieróbstwa, kom itet zorga­
nizował przymusowe roboty dla pobie­
rających zapomogi. Roboty te m ają  
przeważnie ch a ra k te r  gospodarczo » 
porządkowy i części vro inw estycyjny, 
a wykonywane są na rzecz ogółu opo­
datkowanych. Dozór nad tem i robota­
mi mają sami bezrobotni.

Z względu na posiadane rezerwy go­
tówkowe, kom itet wypłaci w paździer­
nika dodatkową zapomogę w gotówee 
na obuwie i  ubranie w takiej samej wy 
sokości, jak wydawane kupony żywno­
ściowe, tj. od 12 zł. do 30 zł.

Dodać należy, że przewodniczącym  
komitetu jest p. A. Kromer, sekreta­
rzem p. St. Nowocień, skarbnikiem, p. 
J. BargieŁ

P O D Z I Ę K O W A N I E ,
W ielm ożnem u D u ch ow ień stw u , .zacnym  kolegom , przyja- 

cielom , organizacjom  sp o łeczn ym  i w szystk im , którzy od d a li o sta ­
tnią p rzysłu gę ukochanem u m ężo w i sk ład am  tą drogą serd eczn e  
Bóg zapłać.

Jadwiga C z a p S o w a  z dziećmi.

Utworzenie komitetu św ięta niepodległości 
11 listopada w Kielcach.

Onegdaj w sali portretowej urzę 
du wojewódzkiego w Kielcach, od­
było się organizacyjne zebranie ko­
mitetu 13-to lecia święta niepodle­
głości 11 listopada.

Zebranie zagaił prezes Artwiń- 
ski, charakteryzując stosunki lokal' 
ne i ustosunkowanie się kleru do 
obchodu święta 11 listopada.

W prezydjum zasiedli: wicewo­
jewoda Bratkowski, jako przewod­
niczący, prezes sądu okręgowego 
Czechowicz, starosta Porembalski, 
prez. miasta Cichowski i mjr. Ję- 
druch, sekretarzował p. Wondaś.

Następnie omówiono program 
dnia i postanowiono w przeddzień 
święta urządzić na ulicach miasta 
capstrzyk z orkiestrami na czele, 
w którem wezmą udział wszystkie

organizacje P. W. i W. P., straż, 
wojsko i społeczeństwa, projekto­
wane jest także urządzenie 2 zabaw 
tanecznych.

W  dniu święta: pochód, uroczy­
ste nabożeństwo, defilada i akade- 
mja w teatrze polskim w7 godzinach 
wieczorowych- Rano w kinie „Czwar 
tak“ i „Palace“ odbędą się poranki 
dla młodzieży.

Do komitetu wykonawczego *wię 
ta 11 listopada wybrani zostali: 
starosta Porembalski, prezes Art- 
wiński, prez. miasta Cichowski, wo­
jewodzina Paciorkowska, prezes
Gąszczyk, mjr. Jędruch i inspektor 
szkolny Rychter.

Protektorat nad świętem objęli: 
woj. Paciorkowski i dowódca dy­
wizji płk- Zulauf,

Oj, źle, panie dziedzicu!...
—  S P O T K A  P A N A  Z A S Ł U Ż O N A  K A R A .

Wieś Kozłówka pod Trzemesz­
nem była widownią niezwykłej tra- 
gedji, wywołanej przez

człowieka inteligentnego 
i pozornie statecznego, właściciela 
folwarku, porucznika rez. Henryka 
Korytyński ego.

Korytyński wrócił z Trzemesz­
na do dworu

w stanie nietrzeźwym. 
Zamiast udać się na spoczynek, wy 
szedł na podwórze, a stamtąd za­
błądził dft stodoły, gdzie zaczepił 
robotnicę Wiewiórównę.

W obronie napastowanej 
stanął jej brat, 

który uderzył dziedzica widłami w

głowę. Wtedy Korytyński wydo­
był brauning i dał szereg strzałów 
do uciekającego Wiewióra, który 
padł ciężko raniony.

Rozwścieczony dziedzic pobiegł 
do dworu, złapał fuzję i rzucił się 

do. mieszkań służby, 
demolując je i bijąc kolbą wszyst­
kich napotkanych.

Strzelbę i brauning odebrał pi' 
janemu

z narażeniem własnego życia
ojciec ranionego Wiewióra-

Korytyński został przewieziony 
do aresztu w Trzemesznie.

Stanie on niewątpliwie przed 
sądem doraźnym.

Z dwunastometrowej wysokości
auto runęło pod koła pędzącego  pociągu.

W Paryżu wydarzyła się oneg­
daj grozą przejmująca katastrofa 
samochodowa, która jednak na szczę 
ście,

jakby cudem,
skończyła się lekkiem tylko zranię 
niem szofera.

Szofer prywatny, Leon Juln, ja 
dąc po swego chlebodawcę ulicą 
Rzymską, prowadzącą

wzdłuż torów kolejowych
i oddzielaną od nich tylko żelazną 
kratą, chciał wyminąć niepra widio 
wo manewrującą taksówrkę, przy- 
czem jego samochód wpadł na kratę 
i runął

z wysokości 12 metrów na tor.
Przechodnie będący świadkami wy

własność?
P raco w n ia  R am  „La O rnam o" Sosno­
wiec, H ale  Rozwoju, ul. P r . M ościckie­
go 9, w podwórzu, p ro si o odebranie 
obrazów n a jd a le j do 8-go listopada r. k

(s) „Nieznani" w  K lim ontow ie. Koło 
d ram atyczne p rzy  oddziale zw iązku 
zaw. przem ysłu  górniczego n a  N iem ­
cach, odegra w dn iu  dzisiejszym  w sa li 
„Sokoła" w K lim ontow ie 3 ak tow ą sztu. 
kę p. t. „N ieznani". P oczątek  przedsts. 
w ien ia  o godz. 8 wiecz.

(s) C horoby zakaźne w Sosnowcu- 
W  ub. tygo d n iu  na  te ren ie  m ias ta  wy, 
d a rzy ły  się następu jące  w ypadki znehe 
row ań i zgonów n a  choroby zakaźne? 
d u r brzuszny zachor. 3, zgon 1, p łoni 
ca zachor. 9, b łonica zachor. 6, nag m in  
no zapalenie opon m ózgowych zachor 
1, zgon 1, odra  zachor. 67, zakażenie po 
łogowe zachor. 1, zgon 1, gruźlica zacb. 
13, zgon. 10.

(s) N ow y lokal dw ueh in sfy tu cy j
szkolnictw a zawodowego. Podw ój ną
uroczystość w szkolnictw ie zawodewem 
św ięciły w dniu 28 ub. m. dwie społocz 
ne in s ty tu c je  oświatowe: k u rsy  elek tre  
m ontersk ie t-w a popier. szkoln. zawodo­
wego i in s ty tu t p o rad y  zawodowej, 
z ra c j i  p rzen iesien ia  ich do nowego lc 
k a lu  p rzy  ul. K ilińsk iego  35, obok daw  
nej szkoły technicznej kolejow ej.

W  now ym  lokalu  odbyło się zebra 
n ie przedstaw icieli władz, p rzem ysłu  i  
szkolnictw a, n a  k tó rem  k ierow nicy in 
s ty tu ey j zapoznali zebranych  z dotych 
czasowym dorobkiem .

Z obraniu  przew odniczył prezes izby, 
przem . - han  dl. St. Gadom ski, w  obec­
ności ks. kan. F r . R aczyńskiego inspę 
k tó ra  p racy  Al. Federow ieza, ko m isa­
rza  k asy  chorych W ąsow icza i innych. 
P rz y  te j okazji zwiedzili pracow nie 
dyr. izby rzem ieślniczej Axentowicz i 
wojewódzki in s tru k to r korporacy j prze. 
m yślow ych p. W ojtowicz.

Nowy E sp eran ck i K u rs  rozpoczyna 
się 5-go lis topada  b. r. w lokalu  szkoły, 
powszechnej p rzy  ul. D ęblińskiej 15. 
W ykłady  prow adzić będzie pan J . Gold- 
fa rb  znaną m etodą Czeh. O tw arcie  k u r t  
su n as tąp i 1-go lis topada  o godz. 19 m, 
30 publicznym  w ykładem  bezp łatnym  
d la  w szystkich w sa li Zw iązku K o le ja ­
rzy  p rzy  ul. P iłsudsk iego  3. W stępne 
słowo w ygłosi po polsku pan  P r . A. 
In gste r. W ykład  o esperan to  i naucza­
n iu  dzieci w ygłosi nauczyciel E sp eran ­
ta  p. J .  G oldfarb. Poniew aż n a  kończą­
cym  się obecnie k u rs ie  w ielu k an d y d a­
tów  ju ż  zgłosiło się n a  k u rs  d rug i, więo 
dla zapew nienia sobie m iejsca należy 
się zgłaszać wcześnie. W ięcej niż 6C 
osób p rzy ję ty ch  nie będzie. Z apisy co­
dziennie prócz p ią tk u  i n iedzieli w szko 
le p rzy  ul. D ęblińskiej 15 I-sze p iętro , 
od godz. 19 m. 30 do 22 godz. Kurs; 
trw ać  będzie 2-miesiące, 3 ra z y  w ty ­
godniu  po 2 godz. O płata  za ca ły  k u rs  
16.50 gr. p ła tn a  w 3-eh ra ta c h  po zł. 5.50. 
P ierw sza  r a ta  p rzy  zapisie.

E sp erau ck a  D elegacja  Z agłęb ią
______________ w Sosnowcn.

(s) Z targow icy sosnowieckiej. W  ub.
tygodn iu  spędzono n a  targow icę w  Sos 
noweu 2.192 szt. trzody  chlew nej, 139 szt, 
bydła, 12 szt. cieląt, 40 szt. baranów -

Płacono za 1 kg. żyw ej w ag i trzody, 
od zł. 1.00 do zł. 1.80, bekony zł. 0.80, ten  
dencja  słaba.

(s) Znaczna kradzież w Sosnowca. 
W czoraj n ieznan i złodzieje w nocy za- 
pom ocą w ybicia szyby dostali się do 
m ieszkania  Szym ona G utfelda (W iej­
ska 22), skąd sk rad li garderobę m ęską 
i dam ską, bieliznę, 350 zł. w gotówce i  
6 w eksli in  blanco n a  sum ę 6.000 zł. 
W artość  skradzionych  rzeczy G utfołd 
oblicza na 7.255 zł.

padku, zaalarmowali natychmiast 
policję i straż pożarną, ale zanim 
pomoc przybyła, nadszedł pociąg, 
który potrącił leżący częściowo na 
szynach samochód,

rozbijając go doszczętnie.
W chwili zderzenia kierowca 

Juin, mimo upadku na tor, siedział 
przy kierownicy.

Nagle znalazł się na węglarce 
przeniesiony tam siłą kolizji. To 
uratowało mu życie.

Przeniesiono go do szpitala, 
gdzie lekarze stwierdzili, że rany 
jego są tylko powierzchowne i że 
nie grozi mu

-żadne niebezpieczeństwo.

Z Dąbrowy.
_(d) P og ad an k i w lek to rju m  m ie j­

skiej czytelni. W  lek to rju m  m iejsk ie j 
czyteln i publicznej odbędą się n a s tę ­
pu jące  pogadank i: dn ia  3 bm., dr. Izaak  
S te inberg  „B ernard  R ussel o ku ltu rze  
naszej epoki"; dn ia  4 bm., dr. Kle.a-.ens 
K ruszew ski „Alkoholizm  a dzieci", ilu ­
s tro w an a  przezroczam i; d n ia  5 bm,. 
p rof. S tefan  P io trow sk i „L illeham m er, 
w ioska — m uzeum "; dn ia  6 bm., prof. 
Czesław Serko „O sk rap lan iu  gazćw"? 
dnia  7 bm.. prof. Józef L asso ta  „Dusza 
m agiczna i dusza m oralna". Początek 
pogadanek  o godz. 7.30 wiecz.

W ejście bezpłatne.
Koło p rzy jac ió ł czytolni posiada 

stenogram y  z pogadanek, k tó re  sprze­
daw ane są w czyteln i i p rzy  w ejściu na 
pogadanki.

%  czyńcia  
eksperymentów 
ze  zdrowiem  i

Nie dajcie *ię namówić na nic inne­
go, rzekomo równie dobrfgr.

udowodniony preparat 
profilaktyczny.

OLLA
PREZERWATYWY

„ O L L A ”



Str. 6¥
(d) „Człowiek z teką" w D ąbrow ie G ór 

Hiczej. Zespól te a tru  m iejsk iego  w bos- 
hiowcu w ystąp i poraź d rugi w ty m  se- 
faonie na  scenie k in a  „K om eta z głoś­
n ą  sz tuką  w  7 obrazach Aleksego f a j ­
ko pt. „Człowiek z teką". U dział b io rą  
pp.: A rciszew ska, Górecka, Sobotkow- 
gka, T ańska, Z akrzyńska, B rem , Goła- 
szewski, H o r o wieź, Orćhon, R elski, 
(frański, S łupski, T ańsk i i  inn i. , 

Pom ysłow a reżyser.ia dyr. Tańskiego 
(i ciekaw e konstruk tyw istyczne  dekora­
cje p ro jek tu  J .  K ościeszy p rzy  k o n cer­
tow ej grze całego zespołu, sk ład a ją  siQ 
n a  a rty s ty czn ą  i  godną u jrz e n ia  caloso. 
W ystęp  ten  odbędzie sie we w torek, dn.
3 lis to p ad a  o godz. 8 wiecz. C eny ząizo- 
ne od 80 g r. do 3 zł. P rzedsprzedaż bi­
letów; w cu k ie rn i PW . P ie trzak a .

Z Olkusza.
(ol) Osobiste. Z dniem  3 lis to p ad a  

br. w yjeżdża n a  4-tygodniow y ku rs  
u ożarny  in s tru k to rsk i do Lublina, st. 
in s tru k to r  okręgow ego zw iązku B trazy  
.Ogniowych p. N. K ałkow ski.

Zycie gospodarcze,
GIEŁDA.

W arszaw a. SI, 10.
W arszaw a d o la r 8.86 
w pryw . obrot. 8.86,75 -
Londyn 34.25 
P a ry ż  35.05 
P ra g a  26.39 
S zw ajcarja  173.65 
B elg ja  124.45 
B erlin  212.00 
B uble złote 5 zł. 16 gr.

T endencja  d la  w a lu t n iejedno lita .
A K C JE  i POŻYCZKI.

W arszaw a, 31. 10.
, B ank P o lsk i 110.00 
L ilpop 13.25
§ proc. Poż. K onw er. 41.25 
PO ZN A Ń SK A  G IE Ł D A  ZBOŻOWA

Poznań , 31.10.
O trąby  ży tn ie  15.50 — 16.25 

, O tręby  pszenne 14.25 — 15.25 
B eszta  notow ań bez zm ian.

O FIA R Y .
Z am iast w ieńca n a  grób  b ra ta  sk ła; 

( da w adm. „E xpresm ' zł. 10.— _Antom  
M isiarek , sprzedaż lu s te r  i  m ebli Bę­
dzin, L im anow skiego 12.

M. JA61EŁŁ0WICZ
W  SOSNOW CU 

Z aw iadam ia, że nadeszły

wody mineralne
Świeżego czerpania, jednocześni*: 
nadm ienia , że już nadszedł

ŚW IEŻY TR A N  LECZNICZY 
G W A RANTOW ANY.

W Y T W O R N A  F O T O G R A F I A  D L A  W SZY STK IC H

FOTO — LAZAR
ZA PR O SZEN IE .

N iniejszem  uprzejm ie zaw iadam ia :ry, że p rzy  ul. Sadow ej ró g  P i ł ­
sudskiego (obok re s ta u ra c ji Locarno) otw orzyliśm y

ZA K ŁA D  W Y T W O R N E J N O W O C ZESN EJ FOTOGRAJL 
ZAPRASZAMY

uprzejm ie  w szystkich do obejrzen ia  naszych nowoczesnych zujeć fo .ogra- 
licznych, bez p rzym nsn  zam ów ienia. . . .  An Ar.
W Y K O N U JE M Y  a rt. zdjęcia portretow e, ślubne, dzieci, grupow e, do do­
wodów oraz zdjęcia techniczne i t. p. . u w p y  AT'TsTTlr fi -totonrafii DO ŚLU BN Y CH  zdjęć, nowożeńcom dodajem y B E Z B Ł A lłS lL  b lo to g ra iji
„R epete“, każda w  innej pozie. . . .  . . . : 0~pd-
P . P . AM ATOROM  wy w ołujem y, kop ju jem y  i  pow iększam y szybko i  solid

Z D JĘ C IA  'w ykonujem y bez względu n a  pogodę, p rzy  specjalnym  oświe-

Z akład  czynny ca ły  dzień i w n iedziela do godziny 7-ej wieczorem.
N a gw iazdkę p o rtre ty  pierw szorzędne, a rt. w ykonanie od 8 zŁ

Z pow ażaniem
F O T O  - L A Z A R

ELEKTROWNIA w  KIELCACH M ę
p o sia d a  na sk ła d z ie  w ielki w ybór: 

żelazek elektrycznych 
kuchenek , 
piecyków 
i t. d,

które sp, zedaje na raty po cenach zniżonych:

♦  żelazka od 22 zł. za szt.
kuchenki „ 25 zł. „ „

piecyki „ 35 zł. „
imbrykl „ 30 zł. „ „
I t. d.

Każdy bezpłatnie otrzyma
rew olw er dz. Syst. B row n. U. P . Nr.
2341 strze la jący  z n ab o ju  (bez zezwole­
nia), k to  zam ów i u  nas zegarek  z dubl.
P lac ‘e D‘or „A nkier“ niczem  nie róż­
n iący  się od praw dziw ego zło ta 18 ka­
ra t. za zł. 7.40 (zam. 60.—) z 5-ięt. gw a­
ra n c ją  w yr. do m in u ty  z wieeznem 
szkłem, 2 szŁ 14.—, lep. gat. 12, 15, 18, 
k ry ty  z trzem a kopertam i „Rem ontoir 
łub  na  rękę 15, 17, 19, 25. Dewizki z 

P lace  D ‘o r 2, 4, 6, 8. W ysy łam y  pocztą za zaliczeniem . Bez ryzyka.—W razie 
n ie  spodobania się zw racam y p ien iąd za

„LA S U IS S E “ G dańsk poczta polska, odz. 46.

1

— W  ja k i  sposób to się dzieje, że 
pan  ta k  doskonale żyje że sw ą żoną. 
Czy n ig d y  n ie  m a  m iędzy w am  różn i­
cy zdań!

— Przeciw nie, są. A le ja  n ig d y  o 
tern żonie n ie  mówię.

#  *  *

— Czy by ł pan  w ty m  roku  w gó­
rach? , ,

— Nie, tam  ceny b y ły  dla m nie za
wysokie.

•— To może nad  m orzem  1
Też nie. T am  ceny b y ły  znów za

słone.
*  *  t

P a n  K aro l kłóci się z żoną. Oboje 
są bardzo rozdrażnieni.

— C hciałabym  tańczyć na  tw oim  
grobie, — m ówi p an i K arołow a.

— W tak im  razie  ja  życzę sobie mo-i 
g iły  m ary n arza .

, !r. 295.

KAŻDY W IĘ C  SPRÓBOW AĆ MUSI 
SW EG O  SZCZĘŚCIA.

Nie ty lk o  rzutkość, energ ja  i spry* 
d ecydu ją  o bogactw ie, trzeba  także odr<? 
binkę szczęścia. P o lsk a  Państw ow a I t  
te r ja  K lasow a da je  możność wzbogaev 
n ia  się w szystk im  naw et najbiedniej- 
szym, gdyż i tych  stać  n a  zł. 10.—, a ty 
le kosztu je  los. Ja k iż  olbrzym i skok ot, 
le j kw oty do m iljo n a  i setek tysięcy, 
k tó re  w ygrać  można! P rzez  noc możni 
pozbyć się kłopotów i nędzy, i z biedak? 
stać  się bogaczem  — i to  za zł. 10.— 

Szczęście je s t kapryśne, w ielką uwagą 
zatem  poświęcić trzeba  w yborowi szczę-. 
śliw ej k o lek tu ry , k tó ra b y  tę  upragnio­
n ą  w y g ran ą  um ożliw iła i przyspieszy­
ła. Za ta k ą  szczęśliwą ko lek tu rę  uchodzi 
ogólnie K o lek tu ra  W. K a fta l i Ska w 
K atow icach (Św. J a n a  16) w raz z od­
działam i w K ról. Hucie, T arn . Górach, 
B ielsku  i Gdyni. W  każdej lo te rji, a na 
w et w każdej k lasie  p a d a ją  grube wy­
grane, ogólna zaś sum a wypłaconych 
przez tę k o lek tu rę  w ygranych  sięga wie 
lu  m iljonów  złotych. Ileż łez ludzkich 
ob tartych , ileż nędzy napraw ionej prze* 
szezQsliwe losy 3£ólektury K afta la .

Poniew aż sto im y obecnie przed no­
w ą 24 lo tę r ją  i o lbrzym ia arm  ja  graczy 
m obilizu je  się do w alk i o bogactwo, po 
loeam y naszym  czytelnikom  najpopu­
la rn ie jszą  ko lek tu rę  W. K a fta l i Ska 
i  życzym y graczom  tej k o lek tu ry  du­
żych w ygranych .

PO R A D Z IL I SOBIE.
M iędzy Iksem  i Y grekiem  doszło dr 

po jedynku. Ik s  je s t g ruby , otyły. Ygrek 
— chudy. S ekundan t grubego Ik sa  zali 
się na  n ierów ność celów. Sekundant 
Y greka podaje  dobrą radę. Na torsie 
Ik sa  przeciągnie  się k red ą  dwie lin je, 
odstęp m iędzy k tó rem i będzie odpow ia­
dał szerokości to rsu  chudego Ygreka. 
S trza ły , k tó re  t ra f ią  Brna poza lin je  kre 
dowe — ń ie  liczą się.

OZY W IE C IE , ŻE.-
— W  m orzu, pod A bukirem , spoczy­

w a ją  szczątki flo ty  Napoleona, k lć rą  
zniszczyła e skad ra  ang ie lska  w bitwie 
pod dowództwem Nelsona.

— W  A u s tra lj i  zna jd u je  się drzewc 
z g a tu n k u  eukalip tusów , zwane przez 
krajow ców  N iau li, k tó rego  ogie... się 
n ie  im a. Drzewo to  m a  być sadzone w 
lasach  K an ad y  i F ra n c ji  w celu stwo­
rzen ia  w ału  obronnego przed niebez­
pieczeństw em  pożaru. .

— K ość słoniow a b y ła  już  w uzycir 
w okresie krzem iennym , znaleziono bo­
wiem  oszczepy krzem ienne, zaopatrzone 
w ostrza, w yrobione z kości słoniowej. 
V7 p iram idach  egipskich  znaleziono tei 
p recyzy jn ie  wyrzeźbione z kości słonia 
wei f ig u rk i i ozdoby toaletowe, kton. 
d a tu ją  się z przed 1.100 la t przed nar 
Chr.

W ró c iłe m
I p rzy jm u je  osobiście od godz. 9 do II

i od 2 do 5 po południu.

M. JURECKI
MYSŁOWICE

Rynek 16, telefon 10—85.

Przedruk wzbroniony,
J . S . F L E T C H E R .

Człowiek 
o dwóch nazwiskach

PO W IE ŚĆ .
Przekład autoryzowany z angiel­

skiego.

— I  ja  tak  sądzę — rzekłem. _
— Ale zdecyduje się odpowie­

dzieć ju tro  — albo pojutrze — albo 
popojutrze — rzeki znacząco. 
Trzeba ją  tylko zapytać. Teraz każę 
zawołać taksówkę. _

Pojechaliśm y do Maidn Vale i 
wysiedli w odległości trzydziestu 
kroków od domu. M aythorne trącił 
mnie w  bok.

—A co, nie pow iedziałem ?/—* 
rzeki- — Przyjechała! ^

Przed bram ą stała taksówka,
■ wyładowana bagażem. N a głownem 

siedęeniu siedziała wysoka starsza 
kobieto w  wyrudziałym, czarnym  
płaszczu i patrzy ła  prosto przed 
siebie. A le pomimo to zauważyła, 
że n a  nią patrzym y, i  obejrzała się 
n a  nas podejrzliwie — Minęliśmy 
ją  i  weszli w bramę.

Ja już gdzieś tę kobietę wi- 
. 'działem — zauważył Maythorne, 

idąc do windy. —* .Gdzieś w Marras- 
< dale-

— I  ja  też —- rzekłem. — ’Wi­
działem ją  Pod Słonką . i nawet 
wziąłem za kucharkę. K iedyś szu­
kając gospodyni, zajrzałem do kuch 
n i i zastałem ją  przy kominie. Poco 
ona przyjechała do Londynu?

— Pani Elphinstone wie, ale 
dziś jej o to nie zapytam. Jak i jest, 
num er mieszkania pany Appertoyt 
Dwadzieścia siedem. Dobrze. To 
tu ta j. Wchodzimy bez pukania. 
Później ją  przeprosimy. Otwórz 
pan drzwi.

W targnęliśm y do mieszkania bez 
pukania, jak  dwaj bandyci. Pani 
domu i goście byli zebrani w ba­
wialni. T rafiliśm y na gwałtowną 
sprzeczkę. Ugrupowanie obecnych 
było zabawnie,sceniczne. P anna  Ap- 
perly  siedziała koło okna z rękoma 
słożonemi na kolanach, błyskając 
pince-nez na dumnym nosie i spo­
glądając n a  obecnych, to żartobli­
wie, ni to poważnie. Sheila stała 
koło stołu, ua, środku pokoju obu­
rzona i wyzywająca- Pani Elpbin- 
stone królowała na  fotelu koło ko­
m inka i ciskała z oczu pioruny 
gniewu. P an  Elphinstone siedział 
na krześle w przeciwległym rogu 
pokoju i bawił się nerwowo rączką 
parasola. Na nasz9 wejście podniósł 
oczy i wydał odgłos podobny do 
jęku. Ale pomimo to odniosłem wra­
żenie, że zjawienie się dwóch przed­
stawicieli jego płci sprawiło mu

ulgę.
— ...ani słowa, mamo, dopóki mi 

mama nie powie, skąd mama wzięła 
ten testam ent — mówiła stanowczo 
Sheila. — Mama powinna się wy* 
tłumaczyć, bo...

Urwała. Maythorne^ zamknął spo 
kojnie drzwi i nie bawiąc się w żad 
ne przepraszania i usprawiedliwie­
nia, podszedł do pani Elphinstone 
i rzekł opanowanym, chłodnym gło­
sem; . .

-■= Pand córka ma rację. Paw  
powinna się wytłumaczyć. Proszę 
jakim  sposobem dostała pani w ręce 
testam ent M azaroffa, który, naw ia­
sem mówiąc, znajduje się teraz w 
bezpiecznem ukryciu w kasie pan­
cernej mecenasa Crolea.

P an  Elphinstone wydał jękliwe 
westchnienie, lecz pani Elphinstone 
stawiła się koniem.

— Ja k  pan śmie odzywać się do 
renie w ten sposób! — krzyknęła, 
*™ Jakiem  prawem.-. _

™ Niech się pani uspokoi —- 
przerwał Maythorne — i niech pani 
będzie rozsądna. Niech się pani ty l­
ko zastanowi nad sytuacją. Bogaty 
człowiek zostaje zamordowany w 
bardzo podejrzanych okolicznościach 
i obrabowany z pieniędzy, przed­
miotów wartościowych i papierów, 
wśród których znajdował się testa­
ment, W  kilka dni później córka 
pani przekonywa się, że ten testa­

ment znajduje się w posiadaniu 
pani. J a k  pani sądzi, co powie na 
to policja! Pytam  panią.

Ale pani Elphinstone nie myśla­
ła odpowiadać. Patrząc na jej tw an 
zrozumiałem, że M aythorne nie da 
jej rady. Spoglądała na niego ta­
kim wzrokiem, jakim  patrzą ludzie 
bardzo uparci i niezbyt inteligentni. 
Widać było, że zdumiewa się jogo 
niepojętem dla siebie zuchwalstwem 
Milczała, a on ciągnął dalej już zn 
pełnie otwarcie: .

— Pytam  panią i jeżeli pani nie 
odpowie mnie, to pani odpowie po­
licji. Co pani woli? J a  wcale nie 
żartuję. Jedno.słowo z mojej strony 
i— ale pani chyba rozumie...

P an  Elphinstone jęknął, poru­
szył się niespokojnie na  krześle i 
stuknął parasolem o podłogę.

— Okropność! — mruknął. — 
O...okropność! Doprawdy, Maryniu, 
doprawdy, ja  na twojem miejscu — 
to jest chciałem powiedzieć — ]»’ 
byrn tego — powiedział, skąd wzią­
łem ten dokument. Doprawdy... D-*

— Pani będzie musiała powie­
dzieć, skąd pani dostała ten testa­
ment — rzekł Maythorne. — 
ulega wątpliwości, że morderca Mar 
-zaroffa zabrał mu go z kieszeni. 
powiem już, co może wyniknąć 
zestawienia tych dwóch faktów, 
pani teraz powie?
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Czy choroby płtktie es uleczalne?
"       " “  1

P rz y  astm ie, k a ta rze  szczytów płuc, chronicznym  kaszlu, flegm ie, d ługotrw ałem  zachrypnięciu , w inien czytać 
każdy broszurkę pod powyzszem ty tu łem . A u to r p. D R  GUTTM ANN, b. naczelny lekarz  Finsenow skiego za­
k ład a  kuracyjnego , w skazuje w sposob zupełnie dostępny d rogi n a tu ra ln e  do usunięcia  tych  ciężkich cierpień. 
K ażdy cierp iący  o trzym uje  takow ą na  żądanie za darm o i  bez op ła ty  po rta . N ależy nap isać pocztówkę (ofran- 
kow aną do gr.j z podaniem  dokładnego adresu  do:

PU H L M A N N  et Co, B E R L IN  797, M iiggclstrasse 25-25a.

m

Bądź m ą d ry  i chroń sie przed zaziębię^ 
niem, k tó re  pow oduje różne choroby. 
M eridioi j'est n iesłychanie  skutecznym  
środkiem  przeciw  rożnym  dolegliw oś­
ciom. M eridiol chw alą i cen ią  m iljony  
ludzi bo wnosi on sw oją skutecznością 
w każdy dom pomoc i ukojenie. W szę­

dzie do nabycia.

ł-OGUTKlSiS

Matki I
A ą d a jc ie  w a p te ­
k a c h  i sk ła d .  a p t  
h y g je n ic z n .  p rz y  

sy p k i  d la  d z iec i

„Pudar Ozsdii11
(z kogutkiem)

utrzym ujące j '  cia- 
jo  d z ie c k a  w  z d ro ­

w iu  i czystośc i.

PROSZEK /r
„KGGU1TEK
U WA H A J  U P 0  3  C 2 V W 5  Ż Y

I M H i l f
Ostrzeganie.

Chcąo nabyć proszki od bólu głow y 
z „K O G U TK IEM " „M igreno - Nervo- 
sin" należy żądać takow ych w o ry g i­
nalnych opakow aniaen G ałeckiego, zna 
nych od la t trzydziestu  P rzy  zakupnie 
proszków z „K ogutkiem " „M igreno - 
N eryosin" zw racajeie  uw agą na opako­
wanie i odrzucajcie uporczyw ie pole- 
zane proszki łudząco do naszych po­
dobne. O ryg inalne  opakow ania po 5 
proszków — pudełko 75 groszy.

•K upek; Migreno - fe v E B r
fa&Mffc*

n a o n

Osoby, dla k tórych  przyjm ow anie 
proszku stanow i pew na trudność, m o­
gą uzywac proszek ..KOGUTEK" MT- 

NERVOSrN". w form ie ta- 
i n  ° P a kow am a po 20 tab letek  w 

pude ku. Cena zł. 1.50 gr. Żądajcie ta ­
bletek „Kogutek - M igreno - Nervo- 
sm w oryginalnem  opakow aniu Gą- 
seckiego.

N a j ta ń s z e  ź ró d ło  
do  z a k u p u  p j r f C f J

w sz e lk ic h  * i* I C i i  
Najlepsza wykoname fachowa

kuśnierskie
we własnej pracowai

M. ROZENTALA
SOSNOWIEC

Modrzejewska 12
wejście sklep frontowy 

UWAGA: przerabiam i reperuję 
ze starych na nowe 1 modne

L O Y

mm
Ulźyi sobie gj

Państwowej Loterji Klasowej
są do nabycia w szczęśliwej kolekturze

W, KAFTAL i SŁ*
KATOWICE, SW . JA N A  16.
Główna w y g ry w a  1 .000 .080  zł.
Ciągnienie I. ki. dnia 19-go i 20-go listopada.

Ceny losów: */« zł 10.—, '/, zł. 20.—, */, zł. 40.—.

mmmm

mmm

U W A G A  1 W ie lo k ro tn ie  p a d ł y  ju ź  u  n a s  g łó w n e  w y g ra n e .  
Lntowne zamówienia załatwia się odwrotną pocztą.

KINO

ZAGŁĘBIE
dawniej 

Xino-Teatr „Udziałowy”.

Dziśl

„ M A R O K K O ”
w  ro lach  g łó w n y ch :

M A R L E N A  D IE T R IC H , G A R Y  C O O P E R  
i A D O L F  M E N JO U .

N adprog ram : Tygodnik dźwiękowy.

Kino-Teatr
„PAŁACE”

O d  c z w a r tk u  24 p a ź d z ie r n ik a  do  I l i s to p a d a
ukażą się EMIL JANNINGS i OARY COOPER w potężnym filmie 

dźwiękowym p. t.:

„W  S i d ł a c h  K ł a m s t w a ”
N a d p ro g ra m !  K o m e d ja  d ź w ię k o w a .

ANONS! Od poniedziałku 2 listopada najpiękniejszy film świata!
„ P A R A D A  M IŁ O Ś C I"

W roli głównej MAURICE CHEVALIER.

K I N O

MOMUS

Od p ią tku , 30 październ ika do niedzieli 1-go listopada b. r.
N ajw iąkszy ro sy jsk i przebój sezonul

T ró j k a
E m ocjonujący  d ram at na tle  życ;a isto tn ie rosyjskiego. — 
P ieśń  m iłości i  tęskno ty  oraz rom anse rosyjskie. 
R ealizato rzy  tego niezrów nanego arcydzieła  znani trag icy  
rosy jscy : OLGA CZECHOW A, oraz S tienka  R jazin, znany 

z W ołgi — W ołgi.
U W A G A : F ilm  ilu strow any  będzie śpiew am i solowemi i chó-

W sobotę, d n ia  31 i niedzielę 1 lis topada 1931 roku.
F ilm , k tó ry  porusza n a jbardz ie j a k tu a ln e  zagadnienie! 

w spółżycia obecnych m ałżeństw .
Opowieść o żonie, k tó rą  żądza sław y pchnęła  n a  drogę zd ra­
dy w 10 aktow ym  dram acie w ielkiej m iłości i n iem niejszej za­

zdrości p. t.

ZAPOMNISZ O MNIE...
W ro lach  głów nych gw iazdy e k ra n u :-WILLIAM HAINES, 

RICARDO CORTEZ, JÓZEFINA DUNN

K I N O

„PAW”
w

S trzen feszycach Początek seansów  w dni powszednie od godz. 6-ej w n ie­
dzielę od godz. 3-ej.

i
M uzyka ściśle dostosow ana do obrazu.—S ala  dobrze ogrzana. 

Ceny m iejsc od 75 groszy.

Warszawska Cukiernia 
i Restauracja

Howy program atrakcyj artp tyczn yoh

Irena RsnÓWt) z n a k o m  ta  s u b r e tk a  re w jo w a  
Wacław Zw’rfliCZ —  p io s e n k a rz  - h u m o ry s ta

C o d z ie n n ie  k o n c e r tu je  p ie rw s z o rz ę d n y  z e sp ó ł  m u z y c z n y  pod  
oyr. Lewaka p rz y  w s p ó łu d z ia le  s k r z y p k a  p. Englsndera.

ś  ’ ---

BEZPŁATNIE!
Chcąc spopularyzow ać naszą 

księgarnię, postanow iliśm y dla 
rek lam y  rozdać bezpłatn ie 
w śród Czytelników  „E kpresu  
Z agłębia" w iększą ilość nastę ­
pujących  ciekaw ych książek:
1. N owa kuchn ia  domowa, 181 

now ych przepisów  gotow a­
n ia  i sm ażenia.

2. N ajnow szy Lekarz Domowy, 
Dr. M uller, 350 cennych po­
ra d  z ilu strac jam i.

3. Niemoc płciowa, choroby we­
neryczne i ich leczenie. Dr. 
Saldo.

4. H ig jen a  m iłości i m ałżeń­
stw a. Dr. Ja f .

5. Rozwój stosunków  płciow ych 
Spencer.

6. E ty k a  stosunków  płciowych. 
Spencer.

7. Życie płciowe człowieka. Dr. 
Saldo.

8. Sekretne sposoby m ałżeń­
skie. Dr. Surbled.

9. M iłość zboczona i je j obja^ 
wy. Dr. Ja f .

10. H ig jen a  miodowych m iesię­
cy. Dr. Gelsen.

11. Sam ogw ałt u mężczyzn i ko­
biet. D r. B raun .

12. Pow szechny Sennik  E gipski 
z dodatkiem  sztuki wróżenia 
z ręk i i z tw arzy.

13. N ajnow sza K ab a ła  W szech­
św iatow a, 48 k a r t  w różbiar­
skich z pouczeniem  wróżenia.

14. Tajem nice C zarnej M agji. 
Opis w ykonania  150 sztuk

__ m agicznych z ilu strac jam i.
15. J a k  zdobyć powodzenie w 

m iłości. Z dodatkiem  rozm ó­
wek i kodeksu tow arzyskiego

16. F l i r t  Po lsk i. C iekaw a gra 
tow arzyska.

17. J a k  się zachować w tow arzy­
stw ie?

18. W ieczory zabaw i śm iechu.
W esoły i ciekaw y przew od­
nik  tow arzyski.

19. Zbiór monologów i kupletów 
z nu tam i.

20. Co śp iew ają  w kabarecie? 
Zbiór piosenek i  kupletów  
kabaretow ych.

21. F ig la rz  W arszaw ski. Zbiór 
żartów .^ADJOI

J A K  SO B IE  SAM EM U, TA ­
NIM  KOSZTEM  ZBUDO­

W AĆ:
22. R ad io ap a ra t detektorow y. 

24 rysunków .
23. R a d io ap a ra t jednolam pow y. 

20 rysunków .
24. R ad jo ap a ra t w ielolam powy. 

20 rysunków .
25. W zm acniacz w ielolam powy. 

20 rysunków .
Celem o trzym an ia  książek 

bezpłatnie, należy niniejsze o- 
głoszenie w yciąć, podkreślić żą­
dane książki i przesłać; jedynie  
jako  zw rot kosztów rek lam y, o- 
pakow ania  i p rzesy łk i należy 
załączyć 85 gr. od każdej książ­
ki w znaczkach lub P. K . O. Nr. 
65.703. Za zaliczką się nie w y­
syła.
K S IĘ G A R N IA  WYSYŁKOWA 

D ział E /l. 
w Jędrzejow ie (W oj. Kieleekie)

WŁOSOW X X ?
—  łysienia usuwa — 

„Esencja CHINOWO-CHMIELOWA11 
i  „ M y d S o  CHINOWO -C H tf iE LO W E" 

z Kogutkiem.
S p r z e d a ją  a p te k i ,  s k ł a d y  a p te c z n e

Zegarek Szwajcarski
TYLKO 3.95.

Chód ankrow y, chodzi 
32 godz. pun k tu a ln ie  
w yregulow any z wiecz. 
szkłem, 2 szt. 7.80, 6 szt.
22.90. Lepszy gat. fa n ta ­
zy jn y  z sekundnikiem
4.95, 2 szt. 9.80, 6 szt.
28.30. Lepszy gaŁ 7, 9,
II , ze świecącym  cy­
ferb la tem  i w skazówka 
m i fan t. 6.95, 2 szt. 13.70,
6 szt. 39.90. K ry ty  z  trzem a kopertam i 
„R em ontoir" lub  n a  rękę z paskiem
12.95, 16.—, 20.— i 25 zł. Dewizki zł. 1 . -  
2-—, 3.—. U w aga do każdego zegarka 
dodajem y pięcio letn ią piśm ienną gw a­
rancję. W ysy łam y za zaliczeniem  pocz- 
owem.
„CH RO Ń O M ETEE" W arszaw a, P lae  

N apoleona.
S k rzynka pocztowa 939, odz. 41.

Dr. msd.

F. WOŁKOWYSKI
Specja lis ta  c h o ró b  uszu , 

n o sa ,  g a rd ła  i krtani.
Gądzin, Kołłątaja 27, telefon 27
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DROBNE OGŁOSZENIA.

N auka 1 wychowanie.

ZAW IADAMIAMY, że z dniem  1-go b. 
m. rozpoczyna się now y k u rs  n auk i p i­
sania na m aszynach koncesjonow any. 
C ałkow ity  k u rs  20 zł. Sosnowiec, W ar-
szaw ska 12. B iu ro  „Pomoc ■ ________
RUTY N O W A N Y CH  K orepety torów  po 
leca Stow. Żyd. A kadem ików  „Ogni- 
sko“. Ceny przystępne, tel. 7-88 od i  —o
p. n.  ._______ ________
W  DOMU K ato lick im  przy  S tow arzy­
szeniu M łodzieży Żeńskiej w Sosnowcu 
— M ościckiego, został now ootw arty  
K u rs  K ro ju , szycia i  robót, zapis uczen­
nic-' 3-go lis topada i dn i następne, la m  
też p rzy jm u je  się, robo ty  wchodzące w 
zakres kraw iecezyzny i  b ie liżm arstw a. 
S iła  fachow a, pierw szorzędna robo ta  so­
lidna i bardzo tan ia .
ROM CHERA, najm odniejszy  tan iec se ­
zonu m ożna nauczyć sie 8 listopada^ o 
godz. 7 w szkole tańca  N iny  Cicłionio- 
w ei na  jednej lekc ji w lo ka lu  daw nej 
„Lutni**, W arszaw ska 22, p a rte r , tel. 
4-92. Nowe kółko rozpoczyna sie 13 l i ­
sto m u l a .    _

^ o n cza c  w Zagłębiu
K u rsy  Samochodowe In ży n ie ra  M uraw ­
skiego Sosnowiec, "W arszawska 22, \ó ar- 
sz ta ty  P ro m y k a  1-a, tel. 11-10, uzyskasz 
zawód zdolnego szofera.
K U R SY  kroju , szycia, m odelow ania Za­
borow skiej, zatw ierdzone przez M in ister 
stwo Ośw iaty. K ró j najnow szy A ka- 
dóm ji P a ry sk ie j. K ończącym  św iadec­
tw a praw ne. Sosnowiec, P iłsudskiego  18. 
W YUCZAM  h a ftu  ręcznego i m aszyno­
wego; h a f t biały, kolorowy, m ereżki, ri- 
chełieu, webo, filet. R oboty szydełkowe, 
włóczkowe z r a f  ji, dżety — paciorki. R y ­
sunk i zastosow ane do robót. K ro j i szy- 
cie. Sosnowiec, K o łłą ta ja  5, Sw iderska.

Hu s ¥ Szoferów Mechaników
St. K onopki w Sosnowcu, ul. P ro m y sa  
3; N auka zapew niona p ła tn a  w ra taco . 
Z apisy  codziennie, ja k  rów nież kanee- 
li,!-ja za łą tw ia  kierow com  wszelkie za­
m iany  i p ro ląg a ty  p raw  jazdy.

- U M .

POSADY i PRACE.

N IEBYW AŁA OKAZJA. ,  ̂ ,
Biorąc pod uwagę ogólny kryzys gospodarczy zniżyliśm y znacznie ce­

ny naszych towarów, wprost po niebywałych. D la przekonania w ysyłam y ni­
żej podane komplety o pierwszej jakości, które są niezbedne dla każdego do-

mU' TYLKO ZA 12 zł. 90 gr. . , . ,
wvsvlam v: 1 ubranie meskie cajgowe w dobrym gat„ tj. marynarkę i spod­
nie 1 koszule męską zim. tryk. w dobrym gat., 1 para kalesonów męsk. tryb. 
I  g’at., 1 ręcznik pełnej długości w dobrym gat., 3 pary skarpetek mesk. sum.
1 krawat jedwabny. Do powyższego kompletu doliczamy porto 2.50 gr.

TYLKO ZA 26 zł. 90 gr. 
wysyłam y: 6 mtr. płótna białego w dobrym gat., 6 mtr. płótna ° a."
dającego sie na bieliznę wszelkiego rodzaju, 6 mtr. oksfordu w dobrym gat. 
w krateczki lub w paseczki, 6 mtr. barchanu na bieliznę czysto białą Inb w 
paseczki, 6 mtr. ręcznikowe w dobrym gat., 6 mtr. na suknie w różnych de-

8emaCh‘ TYLKO ZA 36 zł. 95 gr. . , .
w ysyłam y: 3 m tr. B ostonu kamgaru gat. „400“ na eleganckie ubranie meskie 
w kolorze g ranatow ym  i czarnym  w dobrym  gat., 4 m tr. na suknie| damską 
zim. w najp iękn ie jszych  w zorach i  k ra tach , 1 kosonie m ęską dzienną ^  
nych ang ielsk ich  deseniach w dobrym  gat. (podać Nr kol , I  k o ^ u le  m ęską 
w dobrym  gat., 1 p a ra  kalesonów m ęskich, 1 koszule dam ską d z ien iiąk o lo io  
we h aftow aną w dobrym  gat., 1 p ara  refo rm  dam skich tryk . w dobrym  gat.,
2 p a ry  skarpetek  m ęskich w dobrym  gat., 2 p a ry  pończoch dam skich, 6 chu­
steczek kieszonkowych. .Do powyższych kom pletów  doliczam y 3 zł. jako kosz­

ta  op;j j^ r ^ Q 1Y; \v y s y tiL n y Ct  kołdrę w atow ą z obustronnem  pokryciem  satyno- 
wem z czfsto  b ia łą  w atą  ty lko  za 16 zł. 80 gr. Pow yższe kom plety  w ysyłam y  
po o trzym an iu  listow nego zam ów ienia (płaci sie p rzy  odbinrze na poczcie). 
Za dobroć tow aru  gw aran tu jem y . T A N IE  ŹRÓDŁU _
A dresow ać p rosim y: . wł. Leon Krakowski,

Łodz, skrz. poczt. 547.

HIE BĄOŹC £  LEKKOMYŚLNI il
NIE K U P U JC IE  W Y R O B Ó W  W Ą T P L IW Y C H  !! 

PA M IĘ TA JC IE ,  ŻE P R E Z E R W A T Y W Y
„PR iM ER O S”

mają już ustaloną opiUję, jako Z najlepszych 
na ' e «sze.

P A N IE N K A  inteligentna_ poszukuje po 
sady  b iurow ej lub  za kasjerką , ew entu­
aln ie  p ra k ty k i biurow ej. Łaskaw e zgłoj 
szenia proszą kierow ać do „Expresu**
pod „S u m ien n a1*.  _
P O S Z U K U JE  p an ienk i do szycia oraz 
do p rasow an ia  do pierw szorzędnej kon­
fekcji ińęśk ie j.: A. J . C ygler, Sosnowiec;
G łow ackiego 1 ,______________  - .
PO T R Z E B N I sprzedaw cy na  " w yjazd 
22 sprzedaż obrazów, - lu s te r  i  t. p. 18 
proci prow izji. Zgłaszać sie Sosnowice, 
nh  Żerom skiego 5, m ieszkania  10 
STARSZY chłopiec z ukończoną szko­
łą handlow ą, dobrze piszący na m aszy­
nie, potrzebny  n a  p rak ty k ą  _ od zaraz. 
Zgłoszenia ż w łasnoręcznie nisanem i o- 
fó rtam i b iuro  J . H ław ski, W arszaw ska 
12 od 12-ej do 1-e.i-
P A N IE N K A  skrom nych w ym agań po­
szukuje  posady biurow ej, wzgl. kondy­
cji, ewent. lekcyj w zakresie G-eiu k las 
g im uazj. do dzieci. W iadom ość Będzin. 
telefon 172. dzwonić godz. 4 — 6 wlecz. 
■POTRZEBNE uczeniee do pracow ni su- 
kien. D ąbrow a, Żerom skiego 9. 
U CZCIW A  i pracow ita , um iejąca b a r­
dzo dobrze gotować, poszukuje posady 
ku ch ark i w większym  domu. Je_st w
średnim  wieku, posiada wzorowe św ia ­
dectwa. W iadom ość „E xpres“ D ąbrow a.

“ " l o k a l e

LO K A L sklepow y w śródmieściu^ Sos­
nowca (Mościckiego 15) do odstąpienia.
W iadom ość na m iejscu._______________
GARAŻ do w ynajęcia. Sosnowiec. P i ł­
sudskiego 25.
1)0  w ynajęcia sklep rogowy, pokój i 
kuchnia  w dobrym  punkcie. Sosnowiec,
P iłsudsk iego  n r. 100. _____________ _
STA RSZA  sam otna p an i p rzy jm ie  na 
m ieszkanie 2 panów. M ieszkanie jest ob­
s z e rn e  (kuchnia i pokój) blisko tra m ­
w aju  n a  Pogoni. W iadom ość w adm in i
st rac ji. _________________ _
P O S Z U K U JE  większego lo k a lu  z p la ­
cem na przem ysł w Będzinie. A dresy 
sk ładać w ad m in is trac ji rE x p resu “ pod
^   ' ___________
DO w ynajęcia  dw a m ieszkania. Jeduo
dam  -w procencie za pożyczenie 3900 zł. 
Mniowa 8._____________________________
2 P O K O JE  i kuchnia do w ynajęcia. 
W iadom ość Jaw orek , Czeladź, S zp ita l­
na .____________________________________
JE D E N , dwa pokoje z kuchniam i, ładne 
odnajm ie gospodarz. D ąbrow a, K ró tk a
nr. 3._________ ■_______  __ ____________
P O K Ó J do w ynajęcia. Sm olna 13.______
UMEBLOW ANY” pokój tan io  do w yna­
jęcia. U l, 3 M aja  28. 6 sień, m ieszkanie 25 
S K L E P  z pokojem  w pierw szorzędnym  
punkcie^ w Sosnowcu p rzy  p rzystanku  
tram w ajow ym  w ynajm ą zaraz, bez od­
stępnego. W iadom ość u  w łaściciela do- 
irin: S taropogońska 2.
DUŻY sklep do w ynajęcia  w raz z m ie­
szkaniem  (2 pokoje z kuchnią) na ul. 
P iłsudsk iego  w centrum . W iadomość 
Sosnowiec. M odrzejow ska 19. D atfner, 
•Salon mód.
DO w ynajęcia sklep w cen trum  m iasta . 
W iadom ość w ad m in is trac ji „E xprcsu“.

DO w ynajęcia  sklep z m ieszkaniem  lub 
pokój z kuchnią. Sosnowiec, Ś ląska 12. 
L O K A L E  n adające  się na  re s tau rac ją  
lub  k aw iarn ie  do w ynajęcia. W iad o ­
mość: Sosnowiec, M arjack a  1, adouni-
s tra to r  domu, teł. 7-72. £
M IE S Z K A N IE  do w ynajęcia  w wolnym  
dom u w Sosnowcu p rzy  ul. K o tla rsk ie j
obok p iek a rn i m echanicznej.______ __
P O K Ó J z kuchn ią  do w ynajęcia  oraz 
kan ap a  pl uszowa do sp rzedan ia  tanio. 
W iadom ość Sosnowiec, K ordonow a 4,
II. Lechowa._______ _________________
S K L E P  odstąpię. Sosnowiec, K olląta-
ja  5.________________ _ _
M A ł/E  m ieszkanie do w ynajęcia. Sos- 
n o wiec. N owa 16. W iadom ość od 3 — 6. 
P O S Z U K U JE  pokoju  um eblow anego 
lub nie w D ąbrow ie. O fe rty  sk ładać 
„E xpres“ D ąbrow a pod „100“.
M AŁY pokoik skrom nie um eblow any 
lub nie, z n ieh rępu jącem  w ejściem  od­
n a jm ie  ui'ządnik państw ow y. Czynsz 
zgóry m iesięczny, m ożliw ie n iski. Dziel 
n ich  Obojętna. O ferty  kierow ać do „Ex- 

' pód „Solidny*.p re s n 1 .   . _________ __
SK L E P z m ieszkaniem  do w ynajęcia  u  
gospodarza w dobrym  punkcie przy 
p rzy stan k u  tram w ajow ym . W iadom ość 
Sosnowiec, S taropogońska 2.

Kupno I sprzedaż.
DUŻY WYBÓR gotow ych pasów do 
e legancji i lecznicze, najnow sze fasony  
gorseletów  i biustonoszy. „R ozalja", Sos 
nowiec. D ęblińska 11. Ceny zniżone.

n a tu ra ln y  ku racy jno  odżywczy 5 kg. 
10.20, 5 kg. 16.50

Grzyby
praw e od zł. 6 kg. po lecają  Kozioł kow 
i Jądryczek , Sosnowiec, 3-go M aja  21. 
SPR ZED A M  2 place po 22 p rę ty . Pogoń,
B ędzińska 12, Buchacz. _____
DOMEK do sp rzedan ia  2 ubikacje, chlew, 
p lacu  25 prętów  na  zagórskich łąkach 
pod Będzinem  na  .dogodnych w arun ­
kach. K onieczny. ________________
DO sprzedan ia  zakład  fry z je rsk i w 
śródm ieściu oraz m eble syp ia ln i, stoło­
wego. kuchni. W iadom ość ad m in is tra ­
cja „Expresu".______________ __________
JE S T  do sprzedania dom w Będzinie, 
ul. Podzam cze 35. W iadom ość na  rniej-
scu._________ _______________________
DOM oraz plac, naprzeciw  nowowybu- 
dowanego dw orca „Będzin - miasto'*, 
sprzedam y. W aru n k i dogodne. In fo rm a­
cji bliższych udziela: S tan isław  S tanek, 
Będzin, K ościuszki, dom Goców. 
H A R M O N JĘ , pedałow a i chrom atyczna 
sprzedam . Sosnowiec, 3-go M aja, am bu ia
to rju m  kolejowe.______________________
O K A Z Y JN IE  do sp rzedan ia  harm  on ja  
chrom atyczna trzechrzędow a, ręczno, no
wa. Sosnowiec, S ienkiew icza 16._______
SPR ZED A M  dom 4 m ieszkania i 40 p rą  
tów  p lacu  w P o ra ju  p rzy  stac ji. W ia ­
domość Sosnowiec, R obotnicza n r. 25, 
Z ieliński.

Otomany
m aterace, kozetki, tapczany, n a jta n ie j 
kupisz: Sosnowiec, 1 M aja  14.
F IK IIA R M O N JA  4 oktaw ow a, harm on- 
jo stoliczkowe, podałow a S tam irow skie- 
go, ręczna trzechrzędow a. pedałow a o- 
kazy jn ie  za 200 zł. R eperu ję , zam ieniam  
in s tru m en ty  muzyczne. R utkow ski, Sos- 
nowiec. ul. N aru tow icza 38.
POW ÓZ jednokonny n a  gum ach u ży ­
w any do sprzedania. D ąbrow a, K rólo-
wel Jad w ig i 23.___________________ _
F O R T E P IA N  czarny  k ró tk i z p ły tą  me 
ta low ą do n au k i sprzedam  za zł. 300.— 
W iadom ość Będzin, M ałachow skiego 9, 
K agan .

SPR ZED A M  dom 2 ubikacje  wolne, ce­
na  3.700 złotych. W iadom ość D ąbrow a, 
H erom  ińska  - D ołna nr. 14, Sikora. 
O K A Z Y JN IE  2 powozy sprzedam . Sos­
nowiec, Sienkiew icza 1-a.
SPR ZED A M  harm on ję  stoliczkow ą i  
półtonow ą tanio . Sosnowiec, Sielecka
15, K o p e ć .____________________________
AUTO do sprzedania  półtoratonow e 
„Skoda**. P iask i, ul. NowopogońBka 11-a 
Z. Sapota. . 1
K U P IĘ  p landeką używ aną zaraz. W ia ­
domość Czyśta 4, Sztafi.
B R O W N IN G  straszak , solidnie w ykona
ny  z 50 nabo jam i zł. 3.----- . P a te n t 2341.
S etka naboi zł. 2.50. Bez pozwolenia. W y 
sy ła  za pobraniem  „P erfectw atch  *, W a r 
szawa. sk ry tk a  808. 1

Drut Kolczasty 
szyny budowlane

wąskotorow e, oraz różne żelastwo do U- 
ży tku  poleca H . P fe ffe r, Będzin, M ała-
chowskiego 33,  - . .
W  zakładzie sto larsk im  B anasika, O rla  
18, w ysprzedaż m ebli n a  dogodnych wa­
ru n k ach  pokoje sypialne, stołowe, sa- 
loniki, gab inety , kuchnie i różne meble. 
DO sprzedania  sklep g a lan te ry jn y  na  
dogodnych w arunkach . W iadom ość:
Czeladź, B ytom ska 21. _____________
I)OM dw uchpiętrow y hipotecznie czy­
sty, naprzeciw ko dw orca Będzin — niia; 
sto sprzedam  tan io , nabyw cy oddaje 
trzechpokojow e m ieszkanie. Salom on 
F iszer. Będzin, K ościuszki 4.
Z powodu w yjazdu  do sp rzedan ia  ka­
w iarn ia  z obiadam i. Cena przystępna^ 
Coriiriirv m iasta . W iadom ość „Expres
D ąbrow a.   _
SPR ZED A M  harm on ję  tan io  trzechrzą- 
dową, ręczną n a  24 basy  z kw iatam i.
D ąbrow a, K o p ern ik a  6, Czajka.______ _
SPR ZED A M  dom m urow any  o 4 ub i­
kacjach  w Zaw ierciu  — Szkolna, z te ­
go 2 wolne sklep i kuchnia. Cena p rzy ­
stępna. W iadom ość Zaw iercie, Szkolna 
41, M ałota A ndrzej.
SPR ZED A M  sam ochód półeiężarow y 
„Chevrolet** w  dobrym  stan ie. Srodula,
Batorego. 3, Nowak.______________ _
OTOM ANA dyw anow a do sprzedania  
tanio. Sosnowiec. K uźnica 21, T ap icer 
Ledwoch.

Swieźy tran rybi
w ałki do okien. Poleca po cenach zni­
żonych „Nowoczesny skład apteczny*'
Sosnowiec, S taropogońska 2. _
SPRZED A M  fu rgony  p iekarsk i, rzeź- 
niczy i b ry cz^ę. Będzin, W apienna 26,
teł. 7-95._______ ________________
SPRZED A M  tan io  parokonny  wóz, u- 
prząż i sieczkarnię. Sosnowiec, K a li­
ska 3 1 . ________ ____________
SPR ZED A M  kozetki po 35 zł. Sosno- 
wiec. K o łłą ta ja  10, oficyna I I  p ię tro  _ 
K S IĄ Ż K I szkolne i powieściowe używ a 
ne nabyw a od starszych  K sięg arn ia  
„Polonia** Sosnowiec H ale  ..Rozwoju ■ 
S E L E R , pory, kap u sta  w głów kach, k a r  
tofłe, duża ilość do sprzedania. W iado­
mość B aeiński, Czeladź, R ynek 12. 
S K R Z Y P C E  m andoliny , g ita ry , m ąn- 
drolę n a jta n ie j w K sięg arn i „Polonja
Sosnowiec, H a le  „Rozwoju". _
SPR Z E D A M  niedrogo 2 row ery  m ęskie 
i gram ofon. W iadom ość D ąbrow a, Ła- 
będzkiegó 13, Dobrow olski.

Bank Hipoteczno - Kredytowy
w M ysłowicach, ul. Krakowska 16

udziela długoterminowych pożyczekvnA 
kupno wszelkich majątków i  realnoseK 

oraz na spłaty uciążliwych długów. 
Inform acji udziela się ustnie 1 pU» 

miennie.
DYREKCJA.

ZGUBIONO różne dokumenty wraz a 
notesem i książeczkę kasy chorych na 
nazwisko Sus Mieczysław. Łaskawy 
znalazca proszony o zwrot do admini­
stracji „Expresu Zagłębia**.

Matrymonialne.

KAW ALER, la t  33, elektrom echanik, 
poglądów  nie dzisiejszych, poślubi pa­
nią, k tó rab y  m ogła w ytknąć cel praw ­
dziwego i szczęśliwego życia. Pow ażne 
zgłoszenia proszę kierow ać do „Expre- 
su“ pod „Elektrofonista**.

R Ó Ż N E

ODDAM chłopczyka na  w łasność 3 
tygodniow ego nie chrzczonego. Wiado- 
m ość: „E xpres“ Będzin.
CH IRO M A N TA  psycho - grafo log  od-, 
g ad u je  różne choroby, życie, los, cha-, 
r a k te r  człowieka. D ąbrow a, Lim auow- 
skiego 4. .
OSTRZEGAM  w szystkich przez p rzy ję ­
ciem do domu lub  służby, kobiety  szaty- 
ny, M arji G órskiej, z dom u N aw rot, 
gdyż takow a odeszła z m ojego domu. po­
zostaw iając  dwoje n ieletn ich  dzieci, a 
sam a puściw szy się w inny  try b  życia. 
O strzegam  także gospodarzy w okolicy 
Szczekocin, przed w ynajęciem  jej m ięsa 
kania, gdyż takow a niem a dowodów, a  
ty lko  chce podać nazw isko niewłaściwe, 
S tan isław  Górski, D ąbrow a, N arutow U
cza 4._________________ ________________
W  ZW IĄ ZK U  z zajściem , jak ie  m iało, 
m iejsce w dn iu  26.10. rb . w m oim  skle­
pie z p. M arją  D anecką, ko lon ja  „Za-. 
jąc“, ostrzegam  wyżej w ym ienioną pu­
blicznie, że przeciw  rzuconym  ulicznym, 
w yrazom  n a  m o ją  żonę, w ystąp ię  na  
drogę sądową. Jednocześnie uprzedzam , 
że gdyby to  m iało  m iejsce poraź w tóry, 
skończyć się może bardzo p rzy k ry m  wy­
nik iem  od m ojej żony. J u l ja n  Szczęsny,
D ąbrow a, L im anow skiego 2._________ _
ZA d ług i i weksle w ystaw ione przez żo­
nę m oją S tan isław ę S iepraw ską z Odro- 
bińsk ich  nie odpowiadam . Józef Sie- 
praw ski, D ąbrow a, Ł ukasińskiego 1. 
U W A G A ! R eperu ję  lą lk i , d o k ła d a ją  
zniszczone części, oraz w praw iam  lu s te r­
ka do torebek od 50 groszy. D ąbrow a, 
O pielak. ,
MAM i zaszczyt, zaw iadom ić, że w ypro­
w adziłem  się z Redenu, ul. _ 1-go M aja 
dom m ag istrack i n a  ul. K ościuszki nr. 
20 obok k ina „K om ety" w Dąbrowy; 
G órniczej. Z pow ażaniem  akuszorka
Zawiszo wTa. . ________________ ___ _
U W A G A  W Ł A ŚC IC IE L E  SAMACHO- 
DÓW  I  K IERO W CÓ W . W  najbliższych 
dniach  odbędzie się re je s trac ja  samo­
chodów i m otocykli i p ro longaty  na  
rok  1932, ja k  rów nież egzam ina kursi- 
stów  i kierowców na  różowe p raw a jaz­
dy. Z ain teresow ani zgłaszaś się do dnia 
6 lis topada  br. celem uzupełn ien ia  
sw ych podań przy  K ursach  St. K onop­
ki. Sosnowiec. P ro m yka 3. _
W YDZIERŻAW IM Y” kino z powodu wy 
jazdu, w kład nieznaczny. W iadom ość w
ad m in istrac ji._______ _________ _______ _
B E Z P Ł A T N IE  udziela porad, in fo rm a­
cji b iu ro  P róśb , P odań  i A pelacji , P o ­
rad a"  Sosnow iec—Pogoń, M arjaeka  4 a 
w gm achu, gdzie się m ieści Sąd P racy , 
B iu ro  red ag u je  i pisze wszelkie skar­
gi. podania, p rośby  i apelacje.

ZiSiiblone dokumenty.
M U SIA Ł  MAILI A zgub iła  w yciąg  z 
k s i ą g  ludności w ydany  przez gm inę
W o d z i s ł a w ._______________ _________
SU B K O W SK I L U C JA N  zgubił k a rtę  
azy lu  n r. 565, wydaąą,-PCZez K alisk ie  
starostw o. Ł askaw y znalazca zechce 
zwrócić do „ExprCsu“ w Dąbrowic.

Śniegowce
żeluje oraz m am  do sp rzedania  dziecin­
ne obuwie. Sosnowiec, Czysta 9, Ko­
w alski. ____________ _____________ _
OSTRZEGAM  przed przyjm ow aniem  
w eksli (b lank ie ty  200-u zł.) przez w y. 
staw ce St. R yppa, lub  okaziciela zapre­
zentowane, m oim  żyrem  zaopatrzone. 
Gold. ________________________
ODDZIELNY domek sk ład a jący  się ze 
sklepu z urządzeniem  i pokoju z kuch­
n ią , z pow odu choroby oddam  dzier­
żawcy bardzo tanio . W iadom ość „Ex-
p res“ D ąbrow a._________ ________ ______ _
B IU R O  P IS A N IA  PRÓŚB J . B ednar­
czyka w D ąbrow ie za m ag istra tem  (bia- 
ły  domek) pisze i redagu je  wszelkie 
sp raw y  do sądu pracy , grodzkiego i o-
kręgow ego i tp .______________  __
„B R IX O L“ P re p a ra ty  D ezynfekcyjno- 
D ezodoryzacyjne poleca: S. W ysocki,
Sosnowiec, Ń aru to w icza  14, Telef, 9-57. 
W Y D Z IE R Ż A W IĘ  koncesję ty ton iow ą. 
W iadom ość w ad m in is trac ji „ E x p re su . 
L IC Y T A C JA  NA 3 SAMOCHODY. W 
dn iu  3 lis topada  r. b. o godz. 10-‘j  ra ­
no, odbędzie się w Pow iatow ej K asie 
C horych w Sosnowcu, p rzy  ul. Sadow ej 
6, licy tac ja  na  3 sam ochody „Fordy" o-
sobowe używ ane, na  chodzie.__________
DO szanow nych m ieszkańców miastai 
D ąbrow y Górn. P o  powroeie do Zagłę­
bia odnowiłem m ój zakład fryzjersk i. 
D ąbrow a, K rólow ej Jad w ig i 28. W edług 
najnow szych w ym agań h ig jeny  prze­
to m am  zaszczyt polecać się nad a l wzglę 
dom szanow nej k lijen te li i sta łym  by ­
walcom. ceny przystępne, obsługa sond 
na. Z pow ażaniem  Cherczykowicz.

W ydawca: Helena Monsiorska.
Druk. ^Exures Zagłębia" Sosnowiec, u l Teatralna J. tel. 4-94


